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raj jęk boleści, wy- 
dany przez ; najbardziej moskiew- 
skich pism petersburskich na widok coraz 
siiniej szerzącej się propagandy rewolucyj- 
nej, coraz śmielej występujących rewolu- 
cjonistów. Głos to bardzo charakterystyczny, 
a przemawiający silniej może niż wszelkie 
' opisy tego, co się w carstwie dzieje. Fakt, 
iż ostatnia wojna zamiast uśmierzyć ruch, 
jak się spodziewano, raczej go jeszcze spo- 
tęgowała — zupełna w obec ruchu bezsil- 
ność wszechwładnych dotąd władz caratu 
— oczywista sympatja, jaką ruch ten nie 
tylko w nieoświeconych, lecz we wszystkich 
warstwach społeczeństwa wywołuje — wy- 
raźne popieranie go środkami finansowemi 
ze strony bogatych — wreszcie niepora- 
dność partji konstytucyjnej, do której wi- 
docznie autor artykułu należy, a która jak 
między niebem a ziemią zawieszona” jest 
między nieugiętym despotyzmem carskim z 
jednej, a dążeniem do zupełnego przewrotu 
z drugiej strony — to wszystko w owym 
artykule St. Pietiersburskich Wiedomosti 
odbija się tak silnie, tak wyraziście, że 
starczy on za obszerne opisy tego dla ca- 
. Tatu tak fatalnego stanu rzeczy. Jedna tylko 
okoliczność nie jest tam jeszcze wyraźnie 
określona, a tylko domyślać się jej może- 
my, jeżeli zestawimy treść artykułu tego 
z wiadomościami postronnie  czerpanemi. 
Jest nia bardzo ważna, a dla carstwa bar- 
dzo Kanen zmiana w łonie samegoż 
stronnictwa rewolucyjnego. 

Przypomnijmy sobie, że do niedawna 
jeszcze było ono wyłącznie socjalistycznem. 
Wszelkie jego publikacje, wszelkie odezwy 
i manifesta miały przeważnie tę socjali- 
styczną „cechę. Nędza ludu — teu był ich 
punkt wyjścia; usunięcie prywatnej wła- 
sności i podział ziemi, ta była ostateczna 
dążność. Od pewnego czasu jednak znacznie 
się to zmieniło. Ruch przybiera przewaznie 
olityczną cechę. Punktem wyjścia jego, 
espotyzm carski — celem, obalenie tego 
despotycznego rządu. Wszelkie zamachy 
skierowane są na najważniejsze organa we- 
wnętrznego ucisku, tak jak gdyby chciano 
carat pozbawić głównych jego narzędzi, i 
wierne sługi jego odstraszać od rządowych 
stanowisk. Wszelkie proklamacje i manifesta 
zwracaja Się przeciw systemowi i organom 
jego, a kwestje socjalne usunięto na drugi 
pian. Czyżby mieli socjaliści moskiewscy 
abdykować, i społeczne swe marzenia po- 
święcić dla celów politycznych? To jest 
tak nieprawdopodobnem, tak zresztą z wszel- 
kiemi, jakie nas dochodzą, informacjami 
niezgodne — że nie wahamy się stanowczo 
odpowiedzieć, że nie. Ale widocznie spo- 
strzegli socjaliści, iż wysuwanie naprzód 
programu społecznego może ich od wyko- 
nania go oddalić — a przeciwnie usunię- 
cie go na drugi plan może im zjednać po- 
parcie tam nawet, gdzie się go poprzód 
nigdy spodziewać nie mogli. Jest w carstwie 
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balenia go i zastąpienia sy 
ludzkiej i postępowi bardziej odpowiednim, 
które żywioły jednak do socjalistycznych 
zasad i dążeń się nie przyznają. Znajdą się 
one i w wojsku, i w wyższej arystokracji, 
iw bogatszem mieszezaństwie, i wśród 
niezawisłej inteligencji. Otóż jeżeli wszel- 
kie oznaki nie mylą — to musiało nastą- 
pić porozumienie pewno pomiędzy tymi re- 
wolucjonistami a socjalistami. Jedni i dru- 
dzy muszą to dobrze rozumieć, że tylko po 
gruzach despotyzmu carskiego, tylko po dy- 
miących zgliszczach obecnego porządku po- 
litycznego, dojść mogą do swoich celów. Ci, 
ktorzy politycznej pragną wolności, wiedzą 
dobrze, że im jej carat dobrowolnie nie da, 
że ją gwałtem wydrzeć trzeba. Ci, którzy 
socjalne stawią ideały, wiedzą, że na wy- 
zyskiwaniu oparty dzisiejszy system rządo- 
wy nigdy tym ideałom służyć nie może. 
Jedni i drudzy przeto wspólny a najbliższy 
cel mają w obaleniu carskiego despotyzmu 
zapomocą politycznego przewrotu. Nie więc 
naturalniejszego, jak chwilowy pomiędzy 
nimi sojusz aż do osiągnięcia tego najbliż-| 
szego celu. A co potem? I na to oba te 
prądy jedną ma'a odpowiedź. cokolwiek po-, 
tem będzie — gorszem od tego co jest 
dzisiaj, być nie może! 
jaką dyktować musi rozpacz, wiekowem 
zdeptaniem ludzkiej godności i coraz stra- 
szliwemi wywołana cierpieniami. 

Tylko takim dla- osiągnięcia najbliższe- 
go celu zawartym sojuszen 
stów politycznych z socjalnymi, da się wy- 
tłómaczyć teu coraz potężniejszy wzrost 
propagandy, i to nad wszelki wyraz Śmia- 
łe i silne działanie tajnej rewolucyjnej or- 
ganizacji. Niezmierne środki pieniężne, ja- 
kiemi widocznie rozporządza m * oczywiste 
jej rozprzestrzenienie aż do sfer rządowych i 
wyższej arystokracji — wyraźne ze strony 
ogółu albo sprzyjanie i dawanie poparcia 
sprawcom zamachów, albo przynajmniej 
obojętne nie bez wewnętrznej uciechy przy- 
patrywanie się bezowocnym zapasom rządu 
z rewolucjonistami: to wszystko dowodzi, 
iż mamy tu do czynienia już nietylko z ja- 
kaś socjalistyczną sektą, ale z potężnym re- 
wolucyjnym prądem jednoczącym w sobie 
wszelką rozmaitość niezadowolonych w ca- 
racie żywiołów. 

Ze dla stłumienia pożaru tego carat nie 
zdobędzie się na inny środek, prócz uga- 
szenia go we krwi — jest niewątpliwem 
dla każdego, kto zna naturę caratu. I któż 
wie zresztą, czy na inne środki nie jest już 
dzisiaj zapóźno? Czy zaś krwawy środek 
okaże się skutecznym, czy carat z walki 
wewnętrznej wyjdzie zwycięsko — 0 tem 
przeważnie rozstrzyga ta okoliczność, o ile 
propaganda rewolucyjna znalazła już grunt 
dostateczny w wojsku, O tem zaś sądzić 
teraz niepodobna. 


Jest to DOBA CdŻ 


W każdym razie stoimy przed bardzo 
ważnemi wypadkami, które mogą wywrzeć 
wpływ nieobliczony na stosunki całej wscho- 
dniej Europy. Krwawa łuna unosząca się 
dziś nad caratem może być albo zwiastu- 
nem świtającego na wschodzie dnia — albo 
też zapowiedzią jeszeze sroższego despoty- 
zmu, po takich jednak katastrofach, które 
potęgę i wpływ caratu na zewnatrz na czas 


e 


długi osłabia. 


Kiedy się pojawiły wiadomości o licznych 
aresztowaniach „socjalistów* w Krako- 
wie, i sprawa ta poczęła na zewnątrz przybierać 
bardzo wielkie i zatrważające rozmiary — wyra- 
ziliśmy wątpliwość, czy istotnie wśród krakow- 
skiej młodzieży mogła Bócjalistyczna robota tak 
bardzo się rozszerzyć. Byliśmy tego przekonania, 
iż jest tu w grze z.jednej strony prowokacja policji 
moskiewskiej, która byłaby bardzo rada temu, 
gdyby Galicja okazała sią ogniskiem socjalizmu — 
a z drugiej strony zbytek gorliwości i zbytek nie- 
znajomości rzeczy ze strony policji krakowskiej. 
Dobrze poinformowany korespondent Dziennika 
Poznańskiego z Krakowa w zupełności to potwier- 
dza. Pisze on: 

„Sprawa socjalizmu w Krakowie zatrwożyła 
kraj cały. Wieści o niej rozpuszczone przedstawiły 
nasze miasto jako jedno z centrów ruchu socjali- 
stycznego. Qdy wreszcie pękła petarda przy gma- 
chu policyjnym, zdawało się, iż w rzeczy samej 
jesteśmy podminowani przez socjalistów, i że gro- 
Źny nihilistyczny spisek czyha na spokój i bezpie- 
czeństwo społeczeństwa naszego. 

„Nam, którzy dobrze monci" wydały 
się zaraz z początku wszystkie te wiadomości nie- 
prawdziwemi lub przesadzonemi, czekaliśmy je- 
dnakże na lepsze wyjaśnienie tej sprawy. Dzisiaj 
zaczerpuąwszy wiadomości u samego ŹródRK, mogę 


48Z6- zapewnić, iż przyczyną całej tej trwogi była nie- 
rewołucjoni* |rozważna, zbyteczna gorliwość tutejszej policji, 


którą do działania popchnęły policyjne władze Kró- 
lestwa Polskiego, mające interes, aby społeczność 
polską, zdrową sama w sobie — dzięki rozwojowi 
historycznemu — nieprzystępną dla przewrotnych 
idei nihilistycznych, przedstawić w Petersburgu 
jako niebezpiecznie zarażoRą. tą fżpmą szału spo= 
łecanago, która zachwiała sfosunksmi caratu. Czy- 
nownicy zurządzujący ziemiami polskiemi mają 
interes podburzania cara na nasz naród, lękając 
się, ażeby złagodzenie systemu nie położyło konca 
ich samowoli. A że obecnie ruch nihilistyczny nie- 
pokoi nadewszystko carat, czynowniecy w Króle- 
stwie Polskiem pracują od dawna nad tem, ab 
usnuć wątek, któregoby nić związać mogli, prze- 
konywując: że Polacy nie są obcymi wielkiemu 
nihilistycznemu ruchowi w Rosji. 

„Zachody tego rodzaju nie są rzeczą nową, 
w wydziale policyjnym!; przypominam tu głośną 
swego Czasu sprawę, sztucznie ułożonej konspiracji 
przez dyrektora policji w Poznaniu p. Baerensprun- 
ga, którą poseł Niegolewski podniósł na sejmie w 
Berlinie. 

„l tu teraz zaszło coś podobnego, policja kra- 
kowska wpadła w sieci, nie umiejącj rozróżnić po- 
zorów od rzeczywistej prawdy 1 zakrzątała się, 
aby dostarczyć materjałów putrzebnych przede- 
wszystkiem na dalsze podtrzymanie systemu poli- 
cyjnu-wojskowego w Król. Polskiem. 

„Dla położenia węgielnego kamienia do tej 
sztucznej budowy, zjechał do Krakowa prokurator 
Plewe z Warszawy, w otoczeniu licznych ajentów, 
z ich przybyciem gruchnęła wieść o socjalistycz= 
nym spisku. Przyaresztowano najpierw przejeżdża” 
jących przez Kraków czterech młodzieńców, którzy 
oddali pod prasę jakąś socjalistyczną broszurę. Na- 
stępnie wzięto się do seminarjum nauczycielskiego, 
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gdzie uczniowie byli już pod zarzutem, Że się za- 
bawiają czytaniem książek socjalistycznych, wpraw- 
dzie sprzedawanych po wszystkich księgarniach w 
całej Austrji jako to: „Program robotników,“ „Po- 
średnie podatki,“ „Lassala system“ i t. p., dość, 
że to posłużyło za podejrzenie i powód do pierw 
szego uwięzienia. Wiadomo, że gdy raz podejrze- 
nie policji obudzi się, nie łatwiejszego, jak prmno- 
żyć do nieskończoności liczbę winnych, to też 
wśród seminarzystów wzrosła do kilkudziesięciu. 
Obok tego rozpoczęły się rewizje, listy niezrozu- 
miałej treści dla policji wyradzały aresztowania, 
dalsze rewizje i niepokojenie osób stojących zdala 
od tej całej sprawy. Tym sposobem wzrastała licz- 
ba zbrodniarzy stanu tem łatwiej, że nieraz are- 
sztowano ludzi, których nazwiska dobrze nie wie- 
dziano, jak to potwierdzi następujący przykład, 
który słyszałem od poważnego i nader wiarogo- 
dnego człowieka.* (Korespondent podaje tu szcze- 
góły sprawy jednego z aresztowanych.) 

„Powolność postępowania śledczego i zakrycie 
przed publicznością przebiegu całej sprawy, do- 
skonale sprzyja planom tych, którzy mają interes 
alarmowania opinji publicznej. Wiadomo jednakże, 
że z tego, co policja sądowi dostarczyła, okazuje 
się, że istnienie socjalistycznego spisku w Krako- 
wie jest bezpodstawne, oparte jedynie na sztucznie 
zestawianych podejrzeniach przez tych, co się w tę 
grę nierezważnie wciągnąć dali.“ 


Kilka słów 


o stanie ekonomicznym Królestwa polskiego. 


miejsca objęteści jednego wiersza drobnym drukiem 


(petit.) 


z pieniądzmi mają być przesyłane franco do 
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wicach (w okolicy Piotrkowa) i w Baczkach pod 
Łochowem ; — ‘fabryka perkalu w Ząbkowicach; 
— fabryka przędzy wełnianej w Sosnowieach, fa- 
bryka fajansu i fabryka pończoch w Piotrkowie i 
t. d. — Na Pradze pod Warszawą założono 
olbrzymią fabrykę szyn i wagonów kolejowych, 
która zatrudniać będzie pięć tysięcy robotni- 
ków. Będzie to największy tego rodzaju zakład w 
Królestwie, gdyż nawet słynna warszawska fabry- 
ka pod firmą Lilpop i Rau nie liczyła dotychczas 
więcej, jak 2.500 robotników. 

Rzemiosła również doznawały nader wielkiego 
powodzenia w ubiegłym roku, szezególniej zaś 
warstaty szewskie i ślusarskie. Około 40 warszta- 
tów szewskich w Warszawie stale i w wielkich 
ilościach wyseła obuwie do Rosji. Nawet do Ber- 
lina i innych miast niemieckich idą szewskie wy- 
roby z Warszawy. 

Jako niemylna wskazówka ogromnego wzrostu 
ludności rzemieślniczej w Warszawie może posłu- 
żyć ta okoliczność, iż liczba uczniów uczęszczają- 
cych do szkół rzemieślniczych niedzielnych wzrosła 
w ciągu kilku ostatnich lav o 509/9. 

Finansowe zakłady Królestwa 'w ciągu 
roku ubiegłego skarzyły się na nadmiar gotówki, 
zniżały stopę procentową od wkładek, a nawet 
całkiem odmawiały ich przyjęcia. 

Bauk polski (z obrotowym kapitałem przeszło 
30 miljonów rubli), Bank handlowy i Bank dy- 
skontowy — oto trzy największe instytucje finan- 
sowe, popierające tanim kredytem przemysł i 
handel. 

Z zakładów mniejszych wspomnieć należy 
wielce zasłużoną około podniesienia uboższych rę= 
kodzielników „kasę pożyczkową przemysłowców 


Nie obojętnem będzie dla ezytelników na-! warszawskich,* której dawniej przewodniczył ś. p. 


szych dowiedzieć się o niektórych 
charakteryzujących obecne położenie 
Królestwa. 

, Zaczynając od rolnictwa, znajdujemy w 
najpoważniejszych organach publicystycznych zgo- 
dnie podniesiony fakt, iż właściciele większych 
posiadłości, pomimo trudnych dotąd stosunków, 
niewątpliwe czynią postępy w racjonalnem gospo- 
daretwie, w zaprowadzeniu melioracji, wreszcie 
wrozwoju rolniczego przemysłu. Cukrowarnie, ole- 
jarnie, młyny, dobre robią interesa ; szczególnie 
cukrownictwo na wystawie paryskiej Świetnie 
było reprezentowane i zdobyło sobie wielką na- 
grodę ) nam 

Włościanie dochodzą powoli do cbraz wię- 
kszego dobrobytu, czemu sprzyja trwający dotych- 
czas zakaz dzielenia gospodarstw wiejskich poniżej 
obszaru 3 morgów. W niektórych okolicach za- 
czynają nawet włościanie zaprowadzać ulepszony 
system gospodarstwa. 

Ujemną stroną rolniczych stosunków jest takt, 


szczegółach. 


y|iż Niemcy coraz liczniej cisną się do wykupywa- 


nia ziemi, szczególniej w okoliczch Olkusza, Ka- 
lisza, Mławy. — Nizki kurs rubli zachęca koloni- 
stów niemieckich także do zakupywania mniejszych 
kawałków ziemi przy parcelacji dóbr.) 

Górnictwo rozwija się szybko. Kopalnie 
węgla w Dąbrowie, będące w PEAR akcyjne- 
go towarzystwa francuskiego, z kapitałem 30 miljo- 
nów franków, wysełają swój produkt na całą Ro- 
sję. W Dąbrowie również rozpoczęto eksploatację 
rudy żelaznej. Odkryto kilka nowych |kopalni wę- 
gla ; rozpoczęto w pobliżu Warszawy eksploatację 
torfu. Dawne zakłady górnicze i hutnicze w oko- 
licy Świętego Krzyża jrównież ulepszają się i pod 
NOBZĄ. 

Przemysł, o którego rozwoju na innem 
miejscu obszerniej mówiliśmy, w roku 1878 nad- 
zwyczajnem cieszył się powodzeniem. — Fabryki 
wyrobów wełnianych i metalowych, fabryki ma- 
chin i narzędzi, nie mogły podołać ogromnym za- 
mówieniom. Powstają też coraz nowe fabryki, a 
nie tylko w Warszawie i Łodzi, ale także na pro- 
wincji, jak n. p. tabryka odlewów żelaznych w 
Kaliszu ; — fabryki narzędzi rolniczych w Dworzo- 


Leopold Kronenberg, a w której zarządzie widzi- 


ekonomiczne my obecnie p. Stanisława Kronenberga. Instytucja 


ta obraca już milionami rubli. 


Towarzystwo kredytowe miasta. Warszawy, pod 
rzewodnictwem ks. Tadeusza Lubomirskiego, rozwi- 
jało się nader pomyślnie w ciągu ubiegłego roku, 
do czego przyczyniał się także silny ruch budo: 
wlany w Warszawie. 
„W łonie towarzystwa kredytowego ziemskiego 
(mającego w obiegu przeszło 80: milionów "rubli 
listów zastawnych) poruszano nader ważne pro- 
jekta, zmierzające do rozszerzenia zakresu działa- 
ia tej matytneji na udzielanie krudytu hipoteczne- 
go na fabryki i ne melioracje rolnicze. 


Poruszono też myśl utworzenia przy towarzy* 
stwie kredytowem ziemskiem działu wzajemnych 
ubezpieczeń. Lecz projekt ten, podobnie jak wiele 
innych zbawiennych dle kraju, zapewne wielkie 
znajdzie przeszkody u rządu, który już raz utwo- 
rzenia podobnej instytucji nie dozwolił. Starał się 
mianowicie o koncesję na założenie tow. wzaj. 
ubezpieczeń $. p. Kronenberg, ze zwykłą mu wy- 
trwałością, lecz nie mogąc żadną miarą uzyskać 
pozwolenia utworzył akcyjne towarzystwo ubezpie- 
czeń, które obecnie pod przewodnietwem Tomasza 
ordynata hr. Zamojskiego bardzo pomyślnie się 
rozwija. 


Co do handlu należy zaznaczyć, iż coraz 
liczniej bierze się ludność chrześciańska w Króle- 
stwie do zakładania sklepów w miasteczkach, a na 
wet po wsiach ludniejszych. Natomiast podupadają 
jarmarki, w obeo coraz gęstszej sieci krajowych 
dróg żelaznych, co szezególniej dla ludu wiejskie- 
go, tracącego tyle czasu na jarmarczeniu, będzie 
z korzyścią. 


Co do dróg żelaznych zauważamy, iż 
zatwierdził rząd w zasadzie kolej Tomaszowską, 
ważną dla nas, gdyż byłaby ogniwem bezpośre- 
dniej komunikacji między Warszawą a Lwowem. 
Względem innych linij projektowanych — jak z 
Kalisza do Łodzi, z Sandomierza do linji war- 
szawsko-wiedeńskiej, nie zapadła jeszcze decyzja. 
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Kronika lwowska. 


(Rozmyślania włelkotygodniowe. Co można 
emieść w niedzielę, a co w piątek. Historja o grze” 
czym Stasin, który kłamał. Dobrzy ludzie, i różni 
ludzie, Afisz babiloński. 


Niektórzy wydawcy mają do chronicznych fej- 
letonistów swoich tę dziką pretensję, ażeby im na 
święta pisywali artykuły o nastroju świątecznym. 
Pretensja to, powtarzam, dzika, albowiem wydaw- 
ca wie lepiej niż kto inny, że fejleton świąteczny 
nie drukuje się, a tem mniej pisze, w Święto, ró- 
wnie jak nikt nie piecze baby ani też nie rznie 
wieprza w niedzielę wielkanocną. Któż widział wy- 
magać od pisarza plus minus katolickiego, albo 

rzynajmniej chrześcijańskiego, ażeby się nastrujał 
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urlopu matrymonjalnego. Przypuśćmy, że fejletoni-| mysły swoje tworzą gromadnie, w łonie Koła, nie 


sta wolnym jest od tych wszystkich słabości ludz- 
kich. Przypuśćmy, że już za młodu zbyt był spry- 
taym, by się miat żenić. Przypuśćmy, że znajdzie 
na biurku kałamarz i papier, i że wie z codzien-; 
nego doświadczenia , jak dalece śledź bywa sło- 
nym, a porter gorżkim. Uzyliż mu to wysiarczy, 
ażeby przy najbujniejszej nawet wyobrażni już z 
jątku na sobotę wzbudzić mógł, w sobie humor 
wiąteczny? Uzyliż pierś jego może być okutą w 
pancerz nie przepuszczający współczucia dla nie- 
doli bliźnich, "ierpiących na ścisk i brak bułek 
w odległym zakamarku korzennego handlu, i da- 
remnie wśród ciżby błagających o parę deka ka- 
wioru, albo o buteleczkę zieleniaku? Nie, takim 
egoistą potrafi może być Niemiec, Francuz, albo 
Anglik, ale Polak tego nie zniesie, i pójdzie cier- 
pieć wraz z braćmi, pójdzie podzielić ich ascety- 
czne ćwiczenia , których rezultatem bywa, jak wia- 


tiłocznie w Wielki Piątek, w dzień ogólnego | domo, wielkie pragnienie sodowej wody, stano- 


umartwienia fizycznego i moralnego! Kiedy na 
wieżach kościelnych umilkły dzwony, kiedy ołta- 
rze pozbawionej ozdób i światła, kiedy złożono 
symbolicznie do grobu Tego. „co był Bogiem i 
człowiekiem", wówczas i najmniej religijny umysł 
nie może się czuć pochopnym do wesołych żartów, 
ani do krasomowczej gadaniny. A kiedy człek 
nadto na biurku, zamiast kałamarza, znajdzie 
iormę na baby, kiedy mu ostatni arkusz papieru 
zabrano pod placki, i kiedy w całem jego mie- 
szkaniu rozlega się stuk moździerza, miażdżącego 
to cukier, to migdały, to nie wiem co — o, na- 
ówczas i najzawziętszego domatora opuszcza cier- 
piiwość, i około dwunastej w południe całe roje 
zrozpaczonych i zgłodzonych małżonków zalegają 
lokale Mańkowskiego ló ikowskiego, Gorskiego , 
Stadtmullera, Ludwiga, szukając w śledziach, w 
porterze i pilznerze tej słodyczy, jakiej dnia tego 
nie mogli znaleźć w pożyciu domowem. Dziwne 
złudzenie ! A jednak znam takich, kiórzy mu ule- 
gają z przyjemnością, i którzy życzyliby sobie 


wczy rozbrat ze Ściślejszemi prawidłami logicznej 
argumentacji, daremne usiłowanie zachowania pio- 
nowego kierunku w postawie i prostej linji w cho- 
dzie, i niezwykle senna mina, dziwnie kontrastu- 
jąca z rezolutną swadą i z kapeluszem fantasty- 
cznie na głowę włożonym i pomiętym. Jest to 
nastrój i strój przedświąteczny, może i p oświąte- 
czny, może nareszcie i świąteczny, ale stanowczo 
nie piśmienny i nie fejletonistyczny. Dlatego też, 
niestety, fejletonista w takich chwilach zadawać 
musi gwałt szlachetniejszym popędom swojego ser- 
ca, musi zrywać wszelkie węzły towarzyskie, i 
w pusteiniczem zaciszu rozmyślać o owej dzikiej 
pretensjj wydawców, o której na wstępie wspo- 
mniałem. Faktem zaś jest niezaprzeczonjm, że je- 
szcze nikt w samotności nie wesołego nie wymy- 
Ślił , bo nawet najwięksi genjusze humorystyczni, 
jakich wydał świat i korona polska, tj. nawet owi 


mężowie stanowiący większość naszej delegacji,|we usiłują odjąć mu wszelkie znaczenie, a nawet | fundusze oczekiwane zkąd inąd zawiodły kobieci- 
„których ekspektoracje pełne niewyczerpanej siły | zaprzeczyć mu stanowczo — przypomina to owego | nę — dzieci w domu mnóstwo, wszystko to ra- 
yjem ją, e , komicznej, stanowią podziw bieżącego stulecia i| grzecznego Stasia, co się nie przyznał mamie, że | duje się nadzieją „święconego,* 
po parę Wielkich Piątków co tygodnia, ze wzglę: | najweselszą naszą dla potomnych wieków spuści-| go Władzio w twarz uderzył, ażeby Władzio nie|ji nie ma ani mąki, ani szynki, 


zaś pojedynkiem, nakształt odyńców. W obec tego, 
nikt zapewne nie weźmie za złe niewystępującemu 
tak gromadnie kronikarzowi, że pvumimo Wielka- 
nocy same tylko wielkopostne medytacje przycho- 
dzą mu do głowy. Ba, gdyby można pisać i dru- 
kowo aa Akk: 

ądsić musi mieć rację przysłowie: wolę pa- 
na Szawła w Wielki Piątek ia piłę FA a 
jajku święconem. Widocznie, w tym drugim wy- 
padku, łatwiej jest człowiekowi być miłym i do- 
brze widzianym. Znam pewne ministerjum, która- 
go polityki nie można pokazywać ludziom, jak 
chyba na Alleluja — ale naówczas, włożona na- 
kształt chrzanu w ryjek dobrze upieczonego pro- 
sięcia, może się ona wydawać wcale znośną. Dzi- 
siaj, tj. przed resurekcją, nie mogę odkryć świe- 
tnych stron w nawet w znakomitym zkądinąd 
programie finansowym, rozwiniętym przez p. De- 
pretisa, a cóż dopiero w tamtej polityce! Program 
ten opiewa krótko i węzłowato: „Dla usunięcia 
niedoboru, podwyższyć podatki bezpośrednie, roz- 
szerzyć akcyzę i zmniejszyć płace urzędnikom naj- 
niższej kategorji.* Przyznam się, że gdybym był 
urzędnikiem najniższej kategorji, wolałbym już 
chrzan, niż taki program — najbardziej atoli wo- 
lałbym być ministrom finansów, bo naówczas, nie 
należąc do najniższej kategorji, nie obawiałbym 
się zniżenia płacy. 

Bardzo także wielkanocnego usposobienia wy- 
maga despekt, wyrządzony e. k. konsulowi przez 
c. rosyjskiego gubernatora Bułgarji. Takie żarty, 
jak wyrzucanie za drzwi itp. w gruncie rzeczy nie 
powinneby być tolerowane nawet von Fall zw 
Fall, najmniej zaś w Wielki Post, kiedy ludzie i 
gabinety mają zgryźliwsze nieco usposobienie. To 
też jedyną piękną stroną w całym tym wypadku 
jest anielska łagodność, z jaką pisma półurzędo- 
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rozhulał się tak, że wybił Stasiowi oko, a mora- 
lista, który pisał tę powiastkę dla dzieci, kończy 
ją sentencją, że Stasia spotkała słuszna kara, bo 
nie powinien był taić przed mamą, iż go Władzio 
bije; chociaż to było w dzień jej imienin i cho- 
ciaż Staś kłamał jedynie dla oszczędzenia jej przy- 
krości. Nie wiem, czy z tej powiastki da się wy- 
ciągnąć jaki sens polityczny, ale pamiętam, że ać 

wałem zawsze Stasia, i kar We obeenie pi- 
sma półurzędowe. Zinieść w Wielki Post to, czego- 
by kto inny nie zniósł przy święconem jajku. to 
już sama kwintesencja ducha chrześcjańskiego, i 
jeżeli zasada ta przeważy w kierunku „wspólnej“ 
polityki zagranicznej, to możeby najlepiej było 
usunąć niedobór nie przez okrojenie pensji niższym 
urzędnikom, ale przez zupełne zwinięcie armji i 
u Uk jako instytucyj zbytecznych w takim 
razie 

„Chocisż to życie idzie po grudzie — jak mi 
Bóg miły, nieźli są ludzie !“ powiedział Wieenty 
Pol — i w istocie są nieźli, nie dla tego, że dają 
się wyrzucać za drzwi bez skargi, ale dla tego, 
że są dobroczynni, miłosierni, że kiedy ucztują 
sami, pamiętają i o tem, ażeby ubogi miał się 
czem posilić. Kwesta świąteczna, urządzona przez 
mieszczan w kołach mieszczańskieh (arystokracja 
i adwokacja kwestowały osobno) przyniosła sporą 
sumkę przeszło 1100 złr. Niejeden przytem nierad 
jest kwestarzom i kwestarkom , zamyka przed ni- 
mi drzwi, ale swoją drogą, ze względu na zbliża- 
jące się święta, wesprze ubogiego datkiem lub bo- 
daj pożyczką. Taka bezpośrednia pomoc jest na- 
wet najczęściej pożądańszą i milszą potrzebnemu, 
od pomocy zorganizowanej. Zdarzają się wszakże 
i smutne wyjątki — gdzież ich nie ma? Wdowa 
po urzędniku posiadała pierścień, za który dawał 


jej pewien kapitalista 18 złr. — ale nie chciała 


go sprzedać. Wtem nadszedł Wielki Tydzień; 


a tu już piątek. 
ani cukru itd. W |obrażałem sobie bowiem, że lud wybrany w do 


tylko 12 złr., bo pierścień, cenny głównie dla mi- 
sternej roboty, na wagę więcej nie wart. Nie było 
innej rudy jak udać się do amatora, który ofiaro- 
wał poprzednio 18 złr. i oto zacny ów mąż, ko- 
mystając z położenia, nabywa pierścień — za złr. 
piętnaście. Nie prawdaż, że gdyby się ten 
dobrodziej np. zadławił, nie za 3 guldeny, ale tak 
tylko za 3 centy, to nie możnaby narzekać na 
sprawiedliwość, rządzącą losami ludzkiemi ? 

Na szczęście, jak powtarzam, wypadki takie 
należą do wyjątków, i ludzie w ogóle bywają lepsi, 
zwłaszcza o porze Świątecznej, W dodatku, szcze- 
gólnym zbiegiem okoliczności, łacinniey, unici i 
żydzi pomimo rozmaitości kalendarza świątkują 
tego roku 1azem. Wynika ztąd większa serdeczność 
i miłość między wyznaniami, która wydała między 
innemi owoc wcale niespodziewany. Jak wiademo, 
nie odznacza się szanowny mój kolega, p. Jan 
Dobrzański, 
lzraela, i nieraz przychodziło nawet ztąd do star- 
cia między nim a kroniką niniejszą, której autora 
wbrew Pentateuchowi. Talmudowi , Gemorrze itd. 
wyświęcono nawet przymusowo na biskupa. żyde- 
wskiego. Naraz, zapewne pod wpływem owej koin- 
cydencji świąt, pan D. wpada w przeciwną osta- 
teczność, i posuwa miłość ku Hebrejczykom tak 
daleko, że adoptuje ich pismo — szacowne wpra- 
wdzie pod względem archeologicznym, lecz nie- 
„miernie trudne do odeyirowania. | tak. jestem w 
posiadaniu afiszu teairalnego, zapowiadającego , że 


zbytkiem zamiłowania w narodzie ` 


w Środę 9go b. m. przedstawionym będzie w tea-- 


trze hr. Skarbka : 
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co, według objaśnień przybocznego mojego kapela- 
na, bieglejszego odemnie w abecadle hebrajskim, 
oznaczać ma: Der Thurm von Babylon. Cały afisz 
drukowany jest tem samem pismem i tym samym 
językiem, o którym nie wiedziałem, że jest tak 
bardzo podobny do koszerno-centralistycznego, wi 

l- 


fu na panującą w tym dniu, łatwość uzyskania znę — nawet owi powiadam, najucieszniejsze po-' był karanym. Na nieszczęście później Władziol tym kłopocis udaje się biedaczka do banku : dają! nie Kanaan nie używał rodzajników: der, ie, das, 
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Korespondencje. 


Z pod Zamościa, 5. kwietnia. 

(e) Od 23. marca przez tydzień z okładem 
odbywały się u nas sądy nieboskie... i teraz nawet 
w kłopocie jestem, czyby je nazwać można ludz- 
kiemi, a już tam ani się umywały do owych try- 
bunalskich, co to je podobnoś raz diabli sądzili, 
chociaż teraz niejedna jak onyi, ale wiele wdów 
odchodziło ze sali posiedzeń złorzecząc: „l diabli 
by lepiej sądzili." Zamość obrany został za kocioł, 
w którym od czasu do czasu wre, kipi i szumi 
sprawiedliwość de jure. Uosobistnia się ona w s9- 
dziach, noszących zbiorową nazwę: „wydział karny 
sądtu: okręgowego  lubelskiego.* Zebrania: bywają 
czasowe, niestałe; w nich się objawia pierwiastek 
nemadyczny, koczownicze usposobienie ludów ste- 
powych, słowem; zutajone principium indiciduatto- 
nis Moskwy. Opowiadać wam po kolei to wszystko, 
co sędziowie podejmują, uby Salomosową mądrość 
strawestować na bezrozum, nie warto i nie chcę, 
ale choć nieco wysłuchajcie. i 

Stawa przed sądem złodziej z. rzemiosła , któ- 
t: warta nocna pochwyciła. Wykradł z komory 
cudzej różne przedmioty do ubrania służące, pie- 
niędzy 20 rubli, połeć słoniny i krąg sadła, Warta 
nocna przypatrywała mu się 2 ukrycia: wy- 
szedł okienkiem z komory, w płachtę związał 
zdobycze swej pracy, podjął tłumok na plecy i 
oddalił się. Wartownicy za nim; gdy pukał do 
chałupy, w której mieszkał zawodowies jemu po- 
dobny, został zatrzymany i odstawiony do wójta. 
Sprawa z powodu wartości okradzionych rzeczy, 
przechodziła atrybucje sądu gminnego. Złodziej 
został pod dozorem, istotę czynu opisano, i drogą 
przepisaną wypadek doszedł, i doczekał się rozpa- 
trzenia przez sędziów wydziałowych. Ci przez dwa 
dni debatowali nad tem, czy należy karać czło- 
wieka, który nie nie ukradł, albowiem mu wzią- 
tek odebrany został. Absynt dostarczony Z cu- 
kierni Zardeckiego jeszcze więcej zawikłał 
sprawą. Moskal schwytany przy kradziczy, flegma- 
tycznie powiada: „kak twoje to bery” i odchodzi 
z czystem sumieniem. Narodowy ten zwyczaj wiele 
ma uroku, ale zakon carski coś orzeka o złym za- 
miarze. W tej kwestji rozstrzygnął znowu spryt 
podsądnego. Komunista ten twierdził, iż wyprząt- 
mięcie komory bylo żartem; wszedł bowiem w 
zakład z kolegami, że to uczyni, ale wszystkie 
skradzione rzeczy miał zwrócić nazajutrz. Świadków 
powołał aż trzech, ci potwierdzili rzetelność faktu 
podanego. Za figle karać nie można, niewinność 
nie może być uciśnioną; złodziej schwytany na 
gorącym uczynku został uwolniony, 


Dostawiono także trójkę złodziei, którzy w no- 
cy odbili spichrz folwarczny, a gdy dwóch z nich 
wynosiło zboże na furę, trzeci zajmował obserwa- 
oyjnestanowisko, na kasztanie dworskim. Z rana za 

dem rosypanego zboża vdszukano trójcę,odebrano 
corpws delicti, opisano zeznania. Przy ostatecznej 
rozprawie spółka zaparła się wszystkiego. Swiad- 
nie było; odebranie zboża i zeznania przy 
przedwstępnem badaniu vczynione / uznali za mae 
łoznaczne. Złodziei puszczono na' wolną stopę, 
a śledztwo powtórne ma być dopiero zarządzone 
przes izbę sądowy. Przytoczę jeszcze jedną sprs- 
wę opowiedzianą mi z pewnym humorem, który- 
bym pragnął zachować. Włościanin miał dobrą 
krowę i doskonałą kobyłę. Przed nocą, w której 
złodziej zumierzył sobie ukraść obie, gospodarz 
KODRIĄ pożyczył na dni kilka, a do siebie wziął 
klacz ladwo nogi włóczącą. Po nocy koty są szare. 
Złodziej jak zamierzył ukradł i krowę i kobyłę. 
Spostrzegłszy pomyłkę, puścił kobyłą a wsiadł na 
krowę. a w ciągu nocy 5 mil na niej ujechał. 
Krowa, która od urodzenia w trenningu nie była, 
a zapewne prócz kija lub batoga z łaski pastucha 
aplikowanych, nie innego na grzbiecie nie czuła. 
po przymusowym galopie, spuchła jak bania i 
w krótce zdechła. Krowi dżokej stanowczo przeczył. 
świadków niebyło także, albowiem nikogo nie zawia- 
domił o swoim zamiarze. Poszkodowany otrzymał po 
długich Kkorowodach... skórę. której wartość eb- 
ciążyły koszta szukania i straty czasu. 


Z tych paru przykładów możua ocenić, jaką 
przyszłość wspaniałą car otworzył komunizmowi 
najgrubazej formy. Pocicszają nas, że gu prze- 
mysł złodziejski dojdzie do zenitu w praktyce, u- 
dzielone zostanie wójtom pruwo żądania u naczal- 
stwa przesiedlenia nadgniłych fruktów prawodaw- 
stwa moskiewskiego. A toż dorastająca generacja 
przyucza się teraz lekceważyć zasady moralności. 
bea której tylko Moskwa może pragnąć rozwijać 
się. A zresztą, jakaż to opieka rządu, kiedy pod- 
dani po dziennych trudach i kłopotach, i mimo 
ogromnych podatków trawić muszą bezsenne noce 
i czuwać nad bezpieczeństwem mienia i osoby, aby 


js uchronić od grabieży rezzuchwalonych zło- 
czyńców ? 

Chodzę niekiedy podsieniami dvkoła rynku 
i dumam, do czego ten Zamość teraz podobny? 


przewodząę władzą, ogłupiając nzkołami , demora- 
lizując ustawami. Ciemięży, grabi, i żyłuje Pola- 
ków ekonomieznie. Orgiami moskiewskiej wesoło- 
ści napełnia się częstokroć rynek; — Moskale jak- 
by zamierzali zagłuszyć jakieś głosy przeszłości, 
okazują w Zamościu wyjątkowy pociąg do wrza- 
skliwego publicznego ucztowania. Obok tego dra- 
pią się do drzwi rodzi polskich, żądni ująć ster 
towarzyskich stosunków. Urządzają wieczorki lite- 
racko-muzykalne z żywemi obrazami. kupletami i 
chórami z muzyką tutejszego nauczyciela muzyki 
Goławskiego. — Wzywają na odczyty moskiew- 
skie, w sali teatralnej miejscowego progimnazjum 
dają przedstawienia, etc. (czyste dochody z nich 
wynoszą do 250 rs. za jeden wieczór). Na czele 


propagatorów moskiewszezyzny stoi bractwo Świat., zaprowadziwszy „porządek nad Wisłą”, jak się| skie 


0/0 DZIENNIK POLSKI 
Nprawy zagraniczne. 
Finlandja a Rosja. 


' Siedmdziesiąt lat upłynęło od czasu jak Fin- 
Żywioł moskiewski ciśnie się na pierwszy plan, |jandja należy do Rosji. Aleksander I. zapewnił 
autonomiczne i szanował je o 
tyle, o ile nakazywały mu to czymć względy na 


Finlandji prawa 
zagranicę, Mikołaj dalej poszedł , czując się silnym, 
nie zważał na żadne zobowiązania korony mo- 
skiewskiej, i postawił Finlandję na równi z Kon- 


gresówką po roku 1831. Jak tu tak i tam tyle 
tylko pozostało z dawniejszej autonomji o szero- 
kich rozmiarach, że język w administracji i sądo- 
wnictwie został krajowy, zarząd główny poza 
do 

szanowaną, ale co do wojska i sejmów to te znikły 
niepowrotnie. Jeśli nas pamięć nie myli, za Ale- 


trował się w stolicach odnośnych,  religja 


ksandra I. Finlandja vdbyła jeden — a mianowi- 


cie w Borga 1809 roku— tylko sejm, a za Mikołaja 


z pewnością tylko jeden, poczem ostatni ten car, 


— 


dzunych, a ku osiągnięciu zupełnej autono- 
mji wytrwale kierowanych. Podczas gdy w pier- 
wszych latach, niebawem po zawojowaniu Finlan- 
dji, nawet taki admirator instytucyj europejskich, 
jakim był Speranski, uważał, że niebezpiecznem 
byłoby dla Rosji, gdyby zdobyte prowincje szwedz- 
kie cieszyły sią odrębnemi prawami, to Finland- 
czycy dzięki swej półwiekowej o- 
strożnej lecz ściśle konsekwen- 
tnej Pp olit yee, dobili się do tego, że dziś 
są już krajem zupełnie odrębnym , faktyczne połą- 
czenie którego z Rosją prawem wojny, zmieni- 
łosię na unję personalną. Zgadzając się 
na istnienie odrębnej armji finlandzkiej, a nare- 
szcie ażeby ta armja nigdzie więcej nie była uży- 
waną jak tylko w granicach Finlandji, Rosja zro- 
biła ostatnie ustępstwo, po za które nic już dalej 
nie idzie, bo iść nie może“. 


Dalej autor wykazuje niebezpieczeństwa ztąd 
Finlandję o dążności skandynaw- 


idąc tai 
ażeby przynajmniej poddany rosyjski 


Mikołaja — a na czele tego misyjnego bractwa,| wyraził był w lzbach francuskich nieboszczyk|mógł być uważanym w Finlandji nie za eudzo- 


cezłeny: ŁozinifTrzeciak, wspaniało- 
myślni opiekunowie niewinności uczęszczającej do 
progimnazjum żenskiego.... 


Do czego ten Zamość podobny teraz? Ot dof 


starego rycerza, któremu zdarto pancerz, odpasano 
zbroję, strącono hełm — a natomiast przystrojono 
mu na pośmiech głowę szyszakiem o szyzmaty- 
ckiek kopułach, zawieszono mu na ramiona torby 
i sakwy moskiewskich urzędów i biur — a w rę- 
kę nawet nie dano mu kija, aby się mógł pode 
przeć lub obegnać. Ha, stoi więc stary ; rozpamię- 
tywa chwile jaśniejsze, a skoro ból srogi przedy- 
ma miu piersi, kropi... łzami krwawemi. 


Peszt 9go kwietnia. O obecnej sesji sejmu 
węgierskiego 1 stanowisku Tis zy podaje N. fr. 
Presse w korespondencji peszteńskiej ciekawe u- 
wagi, które tu w ezęści powtórzymy : 

„Praktycznie biorąc, pisze ów korespondent, 
sesja teraźniejszą sejmu węgierskiego nie przynio- 
sła wielkiego plonu, albowiem nawet jedyne poru- 
szone na niej wielkie pytanie konstytucyjne wzglę- 
dem prawa zatwierdzenia traktatów. międzypań- 
stwowych, pozostało dla Węgier niewyjaśnionem. 
Załatwiono je w duchu rządowym jednostronnie— 
a nawet przesądzono „rzecz na; przyszłość — ale 
pytania nie rozstrzygnięto, a przy znanej uporczy- 
wości Izby węgierskiej, spór nad niem może już 
w najbliższej sesji na nowo gwałtownie wybu- 
chnąć, przy pierwszej lepszej sposobności. "lak 
więc eała ta Sesja była tylko jednym ciągiem 
tryumfów rządowych, wywalczonych czasami z 
niebezpieczeństwem Życia, które jednak ogółem 
wziąwszy, przyczyniły się. da umocnienia stanowi- 
ska Kolomana Tiszy, tak dalece, iż nawet w mio- 
dowych swych miesiącach tak silnem nie było je- 
go stanowisko. Z uchwalonym budżetem, ustawą 
póżyczkową i traktatem berlińskim w kieszeni, mo- 
Że sobie Tisza gospodarzyć spokojnie do wiosny 
praysziego roku, nie troszcząc się o kaprysy lzby. 

inister prezydent wyszedi wprawdzie z łona 
„zby, ale mimo tego jestautokratą, że wszystkiego 
się po nim można spedziewać. Początkuwo nie- 
pomyślności towarzyszyły jego krokom. Secesja 
we własnem jego słronnictwie w sprawie ugodo- 
wej, xozprzężenie tegoż w sprawie. okupacyjnej, 
osobista klęska w obec wyborców w Debreczynie i 
ustąpienie Szelln. były to straszne, dlań ciosy, 
przeciwnego mu losu. A dzisiaj ten sam człowiek 
znów stoi silnie — a szczęście mu się uśmiecha ! 
Stronnictwo jego umniejszyło się w. prawdzie li- 
czebnie, ale natomiast stosunki finansowe 
w czem główna rzecz — układają się tak świetnie, 
jak największy nawet optymista nie byłby się 
spodziewał. Ten wzrost potęgi rządowej powinien 
być przestrogą rozprószonym Żywiołom umiarko- 
wanej opozycji i do większej pobudzić onergji. — 
Secesjoniści i dzicy, tak dobrze prości żołnierze 
jak komendanci, winni w ścisłym stanąć szeregu, 
gdyż w rvzprószeniu dzisiejszem są hezsilni. 

„Jedynie ręka w rękę idąc mogą się jukiego 
takiego spodziewać skutku swych usiłowan. Jeżeli 
nie mylą pewne oznaki, tu fuzja takowa dokona 
się w ciągu świąt wielkanocnych, wszelako próbę 
ognia wytrzymać będzie musiała dopiero w jesieni. 
Albowiem przed zamknięciem sesji bieżącej oprócz 
ustawy lasowej, ustawy o obowiązkowej nauce ję- 
zyka węgierskiego i kilku pomniejszych spraw 
kolejowych. nie przyjdzie już prawdopodobnie ża- 
dna większego znaczenia sprawa mw stół Izby. 
Wszak administracja Bośnji juź na tetaz zapro- 
wadzona bymezasowo. a przed jesienią nie zamie- 
rzają stery rozstrzygające wystąpić przed parla- 
meniem'z tym w obec konstytucji obu części mo- 
narchji tak drażliwym przedmiotem.“ 


minister Sebastiani, nie uważał już poirzebnem 


dalsze oszczędzanie Finlandczyków. 
stał na zawsze zamkniętym. 

Takim był stan rzeczy aż do wstąpienia na 
tron cara dzisiejszego. 

Ten z początku postępował z Finlandją tak 
samo jak ojciec: lecz gdy w Polsce poczęły się 
w roku 1661 manifestacje, zaraz zmiękł względem 
pierwszej i przez Adlerbergów swoich przebąkiwać 
począł coś o powracie do traktatu sztokholmskiego 
z roku 1809, mocą którego to traktatu Finlandja 
z Rosją miała być złączoną li tylko węzłem unji 
osobistej. 

W roku 1863, zgwałciwszy w Polsce wszelkie 
prawa boskie i ludzkie, car dla okazania Europie, 
że umie być sprawiedliwym. jeśli sprawiedliwie 
względem niego samego działają, dotrzymał adler- 
bergowskich obietnic 1 naprawdę zwołał sejm. — 
Stało się to w Helsingforsie jesienią 1868 roku. 
Finlandja odetchnęła.. 

Tu się rozpoczyna gra nader ciekawa : pomię- 
dzy Winłandczykami z jednej a carem i jego libe- 
rałami z drugiej strony. 

Drudzy chcieliby jak najmniej: dotrzymać z 
obietnie swych świetnych pomiędzy rokiem 1860 
a 1868, pierwsi jak najwięcej wyzyskać raz zdo- 
byte stanowisko. Nie tu miejsce opisywać tę wal- 
kę; wyznajemy, że z braku potrzebnycli wszy- 
stkich danych, któreby należało mieć pod ręką, 
nie zdołalibyśmy tego uczynić z należytą ścisło- 
ścią historyczną ; dość, że cierpliwością. taktem, a 
szczególnie stosunkami swemi u dworu (Adlerber- 
gi, Ramsaje i inni Finlandczycy, zasłużeni dygni- 
tarze carscy), a nareszcie dzięki okolicznościom 
politycznym, jak naprzykład ontatniej wojnie tu- 
reckiej, 


ziem ca lecz za swego. „Niechby przynaj- 


Sejm ich zo-| mniej Rosjanie mieli prawo wstępować do wojska 


finlandzkiego !.... 


KRONIKA. 
Lwów dnia 132go kwietnia. 


Urzędników pomiarowych do ukończenia 
robót katastralnych zamianowano dla lwowskiej ko- 
misji dwudziestu, między tymi 17 tutejszych, a 3ch 
Csechów z Chrudima. Do Krakowa zaś przybyło już 
13 Niemców. Chcemy przypuszczać, że zamiauowa- 
nie ich stało się po za plecyma ministra, który da- 
nego słowa łamać nie może — a dal był najsolen- 
niejsze przyrzeczenie deputacji Koła polskiego, iż 
tylko krajoweów uwzględni. Ale jeżeli się to stało 
po za nim, to pytamy, od czego fest minister ? 

Wystawa. We wtorek 15. i środe 16. bm. 
oglądać można w miejakiem muzeum przemysłowem 
adres reprezentacji m. Lwowa wystosowany do cesa- 
rzą m powodu uroczystości srebrnego wesela cesar- 
skiej pary. 

Rysunek na adresie wykonany przez p. Julj. 
Zacharjewicza, profesora tutejszej szkoły politechni- 
cznej, modele do ozdób na tekę adresową sporządził 
według rysunku p. Zacharjewicza, prof, Marconi, ro- 
boty galwano-plastyczne wykonali pp. Rosenbusch, 
saś iutroligatorskie p. Ludwik Wierzbicki, a kasetę 
wporządzili pp. Wczelaki. 

Mianowania. Namiestuik zamianował koncy- 
pistów Namiestniectwa : Wincentego Pola. Bronisława 
Wajdowicza, dr. Zygmunta Lenczewskiego, Bowe- 
ryqa Ohrząszczewskiego 1 dr. Piotra Hubala Da- 


czański Aut. 200, Jabłonowski -Jósef Prus 300, Bo- 
cheński Józef 50, NN. sa bilet 5. Za pośrednictwem 
delegata p. Zygmunta Dembowskiego: ks. Osartory- 
ski Jerzy 50, hr. Zamojski Stefan 50. Micewski E- 
dward 100, Dembowski Zygmunt 100, Ustrsycki 
Włodzimierz 10, Zaklika Kazimiera 10, Kellermann 
Józef 10, Koziebrodzki Władysław 10, Małachowski 
Zygmunt 10, Marynowski Wacław 10, Bzowski Wła- 


ski Władysław 3, Jahn Frydryk 3, Kraffc Aleksan- 
der 3, Turnau H. 3, Gurski Bolesław 2, Frommel 
Juljusz 2, Neymanowski T. 2, Rożański Feliks 1, 


Zbyszewski Kazimierz 1, Klein W. 1, Fleczar Wła- 
dysław 1, Harkan Seweryn 1, Kolesiński Seweryn 


1, Studziński M. 1, B. J. 1, Younga Włodzimierz I, 


bar. Bruuieki Ludwik 1, Wolski Zdzisław 1 guld., 
J. L. 50 et.; razem guld. 1869'50; poprzednio wy- 

kazano 4017 07; ogółem 5886 57; ada 30 
ld. w obligacji 

a Fr. Zima. 
Korespondent wiedeński Czasze, piszący 
pod znakiem [_], odkrył widocznie kwadraturę po- 
lityki hr. Audrassego. Z dzisiejszej jego korespon- 
dencji wynika, że między „wielkim“ dyplomatą au- 
strjackim a Czasem i jego wiedeńskim koresponden- 
tem zachodzi stosunek w wysokim stopniu romanso- 
wy. Oto co pisze [] Czasu: „Nie mały sukces o- 
traymały tutaj artykuły Czasu «m 30. marca i 6 
kwietnia o wykonaniu traktatu berlińskiego. Jeden. 
i drugi wybornie malowały sytuację chwilową. Nie 
uszły one uwagi Ballplatxsu!* Po- 
chwaliwszy w ten spozób Czas, korespondent w in- 
nym ustępie « elegancją dobrze wychowanego urzę- 
nika biura prasowego chwali samego ministra, „Hr. 
Audrassy — powiada — ma spryt praktyczny i nie 
tylko nad brzegami Sprei robi się politykę realisty- 
czo, a Czas zrozumiał to w artykule z 6. 
kwietnia!* Uwielbienie prorokom z nad brzegów Wi- 
sły, którzy o losach Earopy dowiadują się za poś'e- 
dnietwem figur urzędowych , gryzących pióra w 

kancelarji ministerstwa spraw zagranicznych! 


Uczniowie szkoły rolniczej Dublańskiej 
złożyli w naszej Administracji 30 gld; na dotkniętych 
powodzią nad Sanem. 


Socjalizm w — Przemyślu. Onegdaj od- 
byto tam liczne rewizje. Nieprzyjaciołmi porsądku 
społecznego w Przemyślu są uczniowie szkół gimna- 
zjalnych. Jednego z nich, ucznia 7ej klasy, Petrykę. 
uczczono nawet uwięzieniem. Wiek męszennika nie 
jest nam wiadomy. Przy tej sposobności zabrano 
niebezpiecznemu temu człowiekowi broszury ruskie, 
skierowane głównie przeciw popom prawosławnym i 
Petardy nie 


00 gld. 


w 5°j listach zastaw. demn. 


czynownikom  earskim. 
żadnej. 
W Bośnji-Hercogowinie rozwija się Kul- 


dysław 5, Terlecki Aleksander 5, Mniszek Antoni 5, 
hr. Drohojewski Seweryn 5, Scipio Karol 5, Bogdań- 
znaleziono 


Finlandczycy, stopniowo krok za kro-|bramńskiego, tudzież konceptowego adjankta Mie- ćurdrang potężnie. W ostatnich bowiem ezasach wy- 


kiem, stanęli na tym punkcie, że zaprzysiężona | czysława Aleksandrowicza prowizorycznymi komisa- kryto już podrobione banknoty. W sprawie tej został 


unja osobista przez cura Aleksandra I w 
1809 na sejmie w Borga, stała się faktem 

Pod względem naukowym, + prawodawczym, 
administracyjnym , finansowym, a nawet i ekono- 
micznym oddzieliłi się zupełnie. Cła i rogatki od 


roku 


rzamł powiatowymi, zaś konceptowych praktykantów aresztowany niejaki Juraj Rukawina, poddany an- 
Namiestoietwa: Bolesława Ssezerbińskiego, Ferdy- | strjacki z Kroacji. 

nanda Pawlikowskiego, Romana Szymanowskiego, Kronika muzyczna. Winniśmy zdać sprawę 
Seweryna Wasilewskiego i Karola Strańskiego de „a czwartego wieczorku Tow. muzycznego iz przed- 
Heilkron prowizorycznymi koncypistami Namiestni- stawienia „Oratoriam Rubinsteina w teatrae. — Na 


strony Petersburga, nietylko utrzymali lecz nawet] stwa. Namiestnik przeniósł dalej komisarzy powia- | wieczorku prócz popinów znanych już amatorów, od- 


zaostrzyli. Dawniej na pieniądzach bitych w men- 
niey helsyngtorskiej , były napisy rosyjskie; dziś 
takowe „usunięto, a aostały tylko szwedzkie i 
finskie. Niech Bóg broni, ażeby Moskal został o- 
bywatelem w Finlandji; mają oni na to takie u- 
stawy Sejmowe z roku 1875, źe każdy kupiec lub 


pomieszczyk moskiewski, prędzej przelezie przez | sna do Sranisławowa, Julinsza Szumłańskiego z Zba- 


uszko od igły, aniżeli się dostanie do nieba tin- 
landzkiego. 

Nie dość na tem. Udało się przed dwoma la- 
ty sejmowi helsingforskiemu przeprowadzić ustawę 
wojskową, w myśl której Finlandja, dotąd nia ma- 
jąca wojska własnego (z wyjątkiem jednego pułku 
strzelców, ale od lat kilkudziesięciu wcielonego do 
gwardji rosyjskiej), będzie mieć swą armję odrę- 
bog. Ustawa ta przez dwa luta zostawała niejako 
w zawieszeniu, była tylko słowem, czekała na san- 
kcję carską ; dziś stała się ciałem. 

Można sobie wyobrazić złość i rozpacz libe- 
rałów z nad Wołgi, którzy podezas powstania w 
Polsee i wojny tureckiej, tyle mieli pięknych kom- 
plementów dia Szwedów „russkich*. Złapali się 
w własne swe sieci i dziś nie wiedzą, co mówić. 
Prasa moskiewska milczy; dotąd dwa tylko dzien- 
niki odezwały się w tej sprawie. Pierwszy, Piet. 
Wiedomosti, gotów samego cara posądzić o zdra- 
dę wzgłędem Rosji za to, że pozwolił Finlandji 
nie być gubernją. lecz krajem odrębnie rządzonym, 


towych: Wincentego Pola z Liska do Brzozowa | śpiewali nezennice i uczniowie p. Walerego Wy- 
Bronisława Wajdowicza 2 Drohobycza do Krosna, | sockiego kilka pięknych utworów, z których kwintat 


dr. Zygmunta Lenczewskiego z Knssowa do Trem-, Rebera najlepiej się podobał i na naleganie publi- 
bowli, Piotra Hubala Dobrzańskiego z Namiestnictwa gyności musiano go powtórzyć. Na zakończenie przed- 


do Tarnowa, Mieczysława Aleksandrowicza z Roha- stawił p. Mikali swoją młodziutką uczennicę p. Dziu, 
tyna do Zbaraża, Władysława Machniewicza z Kro- | która bardzo dobrze i z wielkim spokojem i pewno- 
| ścią odegrała „Świtę* Goldemarka, z towarzyaze- 
raža dv Kołomyi. Emila Glenieckiego z Czortkowa niem skrzypek (p. Brnkmann). — Oratorium Rubin- 
do Tarnopola, Marjana Bandrowskiego z Trembowli gyeina wyszło bardzo słabo. Do wykonania podo- 
do Czortkowa. W końcu przeniósł Namiestnik kon-|bnego utworu muszą być chóry liczne i silne, i pod 
cypistów Namiestnictwa : Romana Szymanowskiego względem wykształcenia musycznego wyżej stojące, 
z Namiestnietwa do Wieliczki, Seweryna Wasilew- jak cbórzyści opery naszej. Z danym jednak perso- 
skiego z Namiestnictwa do Drohobycza i Jana Ma- |nalem p. Jarecki dokazał wiele, gdyż całość wy- 
lewskiego z Tłumacza do Kossowa, — a koncepto- |padła jakkolwiek słabo, ale czysto i gładko. Partja 
wych praktykantów Namiestnietwa: Wiktora Zaocz- | golowe wykonali pp. Köhler, Zakrzewski i Toth, 
kiewicza z Wieliczki do Namiestnictwa, dr. Anto- 
niego Niezabitowskiego a Namiestnietwa do Tłumacza, 'ą ostatni odśpiewał swoją partję również poprawnie. 
Antoniego Zawadzkiego z Namiestnietwa do Roha Zabawnie wyglądało auditerium tego w'e*zora, 
tyna, dr. Alojzego Pobudkiewicza x Namiestnictwa 7 powodu swięta żydowskiego, a zapewne przewA- 


j Pierwsi dwaj artyści nie mogli zawieść oczekiwania, 


do Brzeska, Wiktora Łempiekiego z Namiestnictwa żnie dla tego, .Że temat do ntworu wzięty z historji 


do Wieliczki, Michała Sowińskiego x Namiestuictwa  biblijaej starego zakonu, zajęła wszystkie tańsze 
do Tarnopola, Jana Winiarskiego z Radek do Kos- mjejsca amfiteatro ludność izrzelicka, która zaopa- 
sowa, Stanisława Starzyńskiego do Tarnowa, Ml-|trzona w program drukowany hebrejskim alfabetem, 


chala Towarnickiegu z Tarnowa do Przemyśla, Lu- 
dzimiła Trzaskowskiego z Tarnowa do Namiestnictwa, 
Jana Majgiera z Namiestnietwa do Liska i Brunona 
Gludoviecza z Namiestnictwa do Radek. 

VIII wykaz składek na założenie Bursy 


drugi, Nowoje Wremja, acz w slowach oględniej- imienia Sapiehy dla kandydatów na nauczycieli szkół 


szych, nie mniej dzwoni na alarm. 


ludowych: Rada powiadowa Rzeszowska 100 gald. 


„Nowa ustawa o wojskowości w Finlandji, | Za pośrednictwem delegata p. Edwarda Simona dru- 


powiada ten dziennik. jest koroną zakończającą ca- | ga lista: Galic. Bank kredytowy 500. hr. Piniński 
ły szereg reform przez lat kilkanaście przeprowa- | Leonsrd 200, Brykczyński Stanisław 200, dr Dąb- 


Z R ZZA AZ Z O ZA i A ZZ ZI 


Być może atoli, iż ponieważ chodzi tu o. wieżę 
Babel, więc autor afiszu chciał już z góry dać do 
poznania, jakie tam panowało zamięszanie pod 
względem lingwistycznym. Muszę tu dodać, że 
krok ten do zgody Sprpwadził w istocie na tańsze 
miejsca w teatrze bardzo wiele publiczności w ko- 
stjumsach, świadczących z daleka o znajomości li- 
ter hebrejskich; publiczność ta atoli wyobrażała 
sobie podobnoś, że spiewacy wystąpią w tym sa- 
mym stroju, co ona, i przyjęła pojawienie się fra- 
ków na scenie z wielkiem niezadowoleniem — 
przypuszczając może, że dyrekcja wyprawiła jej 
apóźnione nieco „Prima Aprilis.“ Tymczasem cho- 
dziło tu jak wiadomo, o oratorjum Rubinsteina, a 
nie o przedstawienie dramatyczne. Miejmy nadzie- 
ję, że następne afisze tego rodzaju zapobiegną 
g góry jasnom przedstawieniem rzeczy nieporozu- 
mieniu psującemu entente cordiale tak szczęśliwie 
inaugurowaną. Jan „Lam. 


PRZEGLĄD KRYTYCZNY. 


Trzy lata już minęło, odkąd „pojawiło się na 
widok publiczny dziełko zasługujące ze wszech 
miar na szczególną a pilną uwagę najobszerniej- 
szego koła czytelników. Być bardzo może iż 
tej pracy nie pominęły milezeniem nasze czaso- 
pisma. Wszelako brak u nas dzieł, poświęconych 
rozbiorom krytycznym lub przynzjmniej. sprawo- 
zdaniom, któreby przychodziły w pomoc autorom 
i nakładeom. każe przypnszczać, iż istnieje nieje- 
dna praca oddawna drukiem ogłoszona, godna być 
znaną pizez wszystkich, a pokryta obojętnością 
ogółu i pyłem na księgarskich półkach. 

Potrzeba oznajomienia publiczności z treścią. 
z duchem lub z dążnością dzieł wychodzących, 
jest jednym z najważniejszych warunków w po- 
stępie oświaty. Lepiej więc zbyt późno podać do 


przyczyniać się milczeniem do małego obiegu prac |które najczęściej prowadzą się spory. Nie ulega 
pożytecznych. wątpliwości, iż autor przejrzał i zgłębił wiele pism 

W rzędzie poważnych, a sumiennych dzieł, | wychodzących w Petersburgu, Moskwie i Kijowie, 
niepoślednie zajmuje miejsce książeczka, o której |gdzie znajdują się rozprawy, poddane przez niego 
mówić chcemy, ze 119 tylko stronie złożona, lecz |krytyeznemu sądowi. Otoż żałować przychodzi, iż 
bogata treścią p. n. Przegląd kwestyj spor-|ich mie powołał przed trybunał publiczny. 
nych o Rusi przez Marjana Gorżkow-|eytując wyraźnie zdania pisarzy fałszujących, 
skiego. (Kraków. W drukarni Lona Paszkow- | dzieje, a których pomienione dzieło pokonało, rzec 
skiego. 1675. Osobne odbicie z Czasu.) można, w sposób ostateczny. 

Ta praca zarówno obchodzić powinna uczo- Tryumf jest niewątpliwie po stronie pana 
nych, jak ludzi zajmujących się wyłącznie poli- | Gorżkowskiego. Spory rozstrzygnął z erudycją i 2 
tyką; zarówno Polaków i wszystkich prawdziwych |wielką znajomością rzeczy; a byłaby to praca 
potomków plemienia słowiańskiego, jak tych, któ- | wielce wdzięczna. gdyby p. Gorżkowski przystąpił 
rzy za Słowian chcą uchodzić, dla tego, Że przy- |do drugiej edycji, przytaczając błędne rozumowa- 
właszczyli sobie język ze słowiańskiej macierzy |nia pisarzy do nieprzyjaznego nam obozu należą- 
wypływający: cych, zachowując jednak ile możności tę sumą 

Ściśle mówiąc, autor nie nie powiedział no- |treściwość, która jest wielką tego dziełka zaletą. 
wego dla ludzi obeznanych dokładnie z kwestjami | Jeszcze większą przysługę zrobiłby narodowi pan 
spornemi. tyczące:ni sią Kusi. Ale wielka zasługa | G., gdyby pracą ię ogłosił w języku francuskim 
jego w tem, iż historyczne prawdy, które chciał | albo niemieckim. 
wykazać, popa! | niezbitemi dowodami w najgłówniej- Znaczną wyższość nad niektórymi badaczami 
szych, autentycznych źródłąch czerpanemi. Zestawił | dziejów Rusi pan Gorzkowski ma z tego powodu, 
w sposób syntetyczny, 8# Wielce zajmujący wszełkie iż zna języki: słowiański, rosyjski, czyli właści- 
szczegóły dążące do wyjaśnienia i rozstrzygnienia | wie mówiąc, moskiewski i ludowy, ruski czyli u- 
sporu. Przywołał w pomoc historjęi filologię; a za |kraiński; u uadto zna dokładnie miejscowe sto- 
największą powagę obrał Nestora. Światło osobi- isunki i ducha ludu. Różnicę pomiędzy literackim, 
stych badań jakie rzucii na fakta, bardzo wiele książkowym językiem „rosyjskim“, używanym w 
przyczyniło się do ich należytego ocenienia. Wo- mowie zwyczajnej, przez takzwanych „Wielkoro- 
lelibyśmy może, aby było więcej systematyczności sjan“, a żywą mową Rusinów wykazał w sposób 
w układzie; wolelibyśmy aby wprowadzał czytel- niczem niezbity. Badanie zabytków starożytnego 
nika w głąb swojego «udjum. przygotowując go piśmiennictwa, skoncentrowanego wyłącznie w Ki- 
niejako do rozpoznania rozumowun mających jowie, posłużyło bardzo wiele do powiększenia do- 
służyć za dowody założeń autora. Inaczej wyra- wudów, użytych przez autora na poparcie jego 
żając się. lepiejby było. gdyby autor kategorycznie twierdzeń. Praca p. Gorżkowskiego jest dopełnie- 
wykazał te właśnie kwestje sporne, które roz- niem, w niektórych względach, znakomitych stu- 
strzygnąć zamierzyłŁ Nie jest to bynajmniej za- djów Duchińskiego, nazwanych słusznie „Zasada- 
rzut autorowi: lecz jedynie wzgląd praktyczny na mi dziejów Polski“. Bez nich każda historja Pol- 
usposobienie czytelników nie oawojonych z nau- ski, zwłaszcza Polski wschodnio-południowej, czyli 
kami historycznemmi albo o owych kwestjach ża- W. ks. litewskiego, jest błędną albo stronniczą. 
dnego nie mających pojęcia. Są jeszcze ludzie, którzy pewników tych w dzie- 

W takim kształcie przedstawione badanie dzinie Listorji uznawać nie chcą, Ale na to nie 


powszechnej wiadomości zjawienie wię albo istnienie | miałoby zapewne cechę polemiezną. lecz wyjaśnia- ma rady. Ż zasadami tami może :sią nie zgadzać 


saałogującjoh na uwagę płodów umysłowych, niż łuby wyraźnej te przedmioty z dziejow Rusi, o tylko zła woła, śmieszny. upór, albo trądne 


da 


i 


przebaczenia nieuetwo. Pan Gorżkowski na innej 
drodze, po części, lecz dotykalnie dowiódł jaka 
olbrzymia przepaść dziejowa istnieje pomiędzy tak 
zwaną „Rosją* to jest Moskwą a Rusią. 

Trzebaby przytoczyć połowę tej książeczki, 
aby wykazać jej wartość i siłę rozumowań autora 

Odwołując się tzęsto do Nestora p. (r. powia- 
da: „Nestor wyraźnie mówi, Że rusey (to jest 
„skandynawscy) wodzowie Oskald i Dir przyby- 
„wszy z za morza wstąpili ryebło do miasta Ki- 
„jowa i opanowali krajem, który dotąd był 
„polską ziemią. Te wyrażenia Nestora, że 
„kraje około Kijowa przed przyjściem Rusinów w 
„wieku dziewiątym były polską ziemią, pro- 
„wadzą do logicznego wniosku. że ziemie kijo- 
„wskie zamieszkane były przez aborigenów Pola- 
„ków lub Lachów, co zresztą wszystko jedno. 
„Wiemy, że Rosja dałaby może wielkie ofiary za 
„to, aby te wyrażenia mogły być w kronice Ne- 
„Stora zniszczone; bo jednak to bardzo przeszka- 
„dza dzisiejszej Rosji historycznie wyprowadzić, 
„łe nasze takzwane „Zabrane prowincje" w samej 
„Swej rdzeni są ruskie lub były takiemi. "lo też 
„Rosjanie nie lubią kroniki Nestora, a nawet z 
„powodu tego zarzucają mu fałsze i nieautenty- 
„czność. Kronika jednak, Nestora niezbite daje 
„dowody, że nietylko koło Kijowa, lecz dalej na 
„północ, wodzowie polscy Radymko i Wiat- 
„ko, pierwsi hetmanie lechiekich ludów, przyby- 
„wszy w te strony z ludźmi, osiedlili się na brze- 
„gach Soży i Oki.“ 

Pracę swoją kończy p. G. temi słowy: „Ja- 
„kichbykołwiek takzwana Kuś nie przechodziła 
„ziemskich za życia swego kolei, jakiby los jej 
„nie spotkał na świecie zwłaszcza pod rządem 
„dzisiejszej Moskwy: tylko przy Polsce jest ona 
„Swojską i zrozumiałą i jasną, Polska przez pięć- 
„set lat była źródłem, kolebką, krwią, duchem dla 
„Rusi tak w historji jak w literaturze, tak w ję 
„zyku i mowie, jak w politycznem, społecznem i 
„religijnem znaczeniu. Wszystkie więc otaczające 
„ją teraz moskiewskie żywioły są dla s zupał- 


„Bie obce.” f 


spodziewała się wykonania całego libreta w kostja- 
mach i z odpowłedniemi dekoracjami, Tymczasem 
ntwór ten wykonał poraonal operowy w strojach 
koncertowych. — Zawiedziona galeria zdradzała cia- 
głem sykaniem i gwizdaniem niedwuznacznie swoje 
niezadowolenie. 

Rozbójnicy na Bukowinie. C:ern. Ziy. 
podaje dalsze szczegóły niesłychanej zbrodni. popel- 
nionej przed tygodniem w górach; o kilka mil od 
Czerniowiec. Według dokładnego sprawdzenia, s 
ofiar rozboja popełnionego na drodze pomiędzy Frans- 
thal a Tereszeny, Cztery utraciły życie na miejscu, 
dwie znajdują się ciągle jeszcze w niebezpieczeń - 
stwie życia, pięć odniosło ciężkie a pięć lekkie gka- 
leczenia. Tego, co opryszki zrabowali podróżnym, nie 
można jeszcze dokładnie oznaczyć. W lesie przy 
wspomnionej drodze znaleziono niektóre zrabowane 
podróżnym przedmioty. Opryssków było około 15, 
był to młodzi po największej ażęści lidzie i twarze 
mieli poczernione, Niektórzy mówili także po růsku. 
Za całe uzbrojenie mieli koły, przeassło sążeń dlugie. 
Osterej x nich w zapasach x podróżnymi odnieali 
lekkie skaleczenia, co powinno nłatwió ioh wyśle- 
dzenie. Ministerstwo wyznaczyło nagrodę 500 zł. za 
przytrzymanie zbrodniarzy. 


Teatr. W niedsielę dnia 13 kwietnia o gods, 
pół do 46) po poładniu na dochód stowarzyszenia 
wzajemnej pomocy dyetarjaszów galicyjakich „Zabo- 
bon czyli Krakowiacy I Górale,“ opera narodową w 
3 aktach J. N. Kamińskiego z muzyką K. Kurpiń- 
skiego. Tegoż samego dnia o godz. pół dv Bój wie- 
czór na dochód ubogich miasta Lwowa po raz ontere 


dzłezty piąty I ostatni w tym sezonie „Aida,“ opera . 


w 4 aktach a 7 obrazach J. Verdiego. — W po- 
niedziałek daia 14. kwietnia o godz. pół do 4ej pe 
południu „Gwiazda Sybezji,* dramat w 3 aktach 


L. hr. Starzeńskiego, O godz, pół do 8ej więczór 


„Don Joan,“ wielka opera w 3 aktach z musyką 
W. A. Mozarta. ` 


Kraków 11. kwietnia. Wczoraj odbyło się 
ostatnie posiedzenie komisji konkursowej. Przewodni - 
czący p. Koźmian czyta i objaśnia warunki tego- 
rocznego konkurzn: 1) „Nagrodę 500 złr. otrzyma 
najlepsza sztuka bez względn' na rodzaj, zapelnia- 
jaca cały wieczór i mająta najmniej trzy akta. 
2) Komisja orzecze, które sztuki z nadesłanych 
winny być polecone do grania, a te otrzymają 109/, 
tantiemy czystego dochodu, jeżeli się autor na to 
sgodzi.* Sztuk zaleconych do wspólnego ezyrania 
było pieć: „Krewniaki* kom. 4 akt., „Israel na 
puszczy* trag. 4 akt., „Potęga kobiety” dr. 6 skt, 
„Pokrewne dnsze* dr, 5 akt.. „Z pusagłam* Kom, 


À 


1 


| 


| opatrzony chlubnemi świadertwami i reko 


i z kilkuletnią praktyką posznkuje stałego, 
| samodzielnego nmieszczenia przy je lnvm 


DZIENNIK POLSKI. 5 
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Ę | (zo do kiełkowania wypróbowane) 
jarzynowe , kwiatowe, polne i lasowe 


C. k. komceesjonowany 


t okój 
Frontowy pokój Proszek bydlęcy Korneuburgski 


z wikt-m labbe’, z osobnym wcho- 


ERBATĘ 


dem, jest do najęcia vd 1. maja b. r. É jedynie u 1603 15—32 Mk oni bedid -i deie 
E T O oR Pa” ressyjską WILHELMA ADAMA ZA ARADO 
piętrze. 1615 3—3 L A Takowy sprawdza się po długoletniem doswiadczeniu, w xzołznach, 
Biż e ab % KA. poleca nosa założony I andał 632 7—10 we Lwowie, przy placu Marjackim pod L 10. zolzach, breku mprzytu, dójce krwawej, wcelu pole; szenia mleka, 
E e > Rok” 2a Canniki z:wierająca różne n twofci i korzyści dla p. odbiorców po-yłam frenoc.|| i w oghlu we wszystkich chorobach oddechowych i trawienia, jakoteż jako nad- 
ministracji „Dziennika Polskiego“. ADAMO WICZA OSW SRR za A TOKI RAZA Z 0 OCE AAA AAC A zwyczajny środek prezerwatywny przeciw zarazie bydlęcej, 
3 b SM" LEA LEN SPN AV AEP DA LE SP LA śm SP Z wielo pism o użyciu preparatu tego przedstawiamy następające : 
KA nucjonowamy . ROR WIEK PEC am Pan Franciszek Jan Koiri c. k. liwerant dworu w Kofnowjuczł 
ww” NE w a>allza © Ra. Nie mogę ominąć bym nie donióst o skutku pańskiego proszku bydlęcego, 


który wszystkie inne środki lecznicze w dziedzinie leczniczej daleko za sobą 
zostawia. 

Miałem krowę i dwa młode woły, które według orzeczenia rzeczo- 
znawców cierpiały DA księgosusz, i u który b wszystkie użyte środki okazały 
się niedostatecznemi, tak, że takowe za ię nważałem. Wtenczas nsłysza- 
łem, że n pana Math Fürst w Willsch Pański proszek jest do nabycia. Zde- 
cydowałem się na ten cstatni eksperyment, i kupiłem |] pakiet proszku, po 
którego zużycin u wszytkich trzech sztuk nader wielkie polepszenie postrzedz 
się dało, i skóra dawniej stała się elastyczniejszą, kupiłem jeszcze drugi pakiet, 
po którago nżycin dozna'em tej pociechy, że wszystka troje zwierząt wyzdro- 
wiało, a krowa daje nawet więcej mleka, jak przedtem. Z prawdziwą przy- 
jemnością pospieszam zawiadomić Pana o tem Z nsranowsniem 

St. Rupprecht koło Willach. Simon Qbarrauiar 
rolnik i właściciel gruntu. 
Potwierdzam powyższe jako z prawdą zgodnde, 
L N. Schóffmann, wójt m. p. 


Proszek Kornenborgski prawdziwy jest do dostania: 


We Lwowie: Wilhelm Adam, Jakób Beiser apt., Konst. Iskierski, St 
Markiewicz, Jakób Piepes apt., Zyg. Rucker upt., Piotr. Mikolasz upt., Kalikst 
Krzyżanowski apt.; w Biale: Józef Kraus, Erich Keler apt.; w Bilsku: G, Jo- 
hauny apt., J. A. Stanko apt; w Bochni Pawał Niedzielski; w Bóbrce : L. Mie- 
ilicki apt.; w Brzeżunach: F. Fadenhecht, HF. Margnlies, Em. Moerl; w Bro- 
dach: M. Kułak, Edward Liszka, K. L. R. Witosławski apt; w Buczaczu: 
Kaczel i Jezewski, Leib Neumann; w Czerniowcach: Ig. Schnirch; w Chorost- 
kow e: [snak Katz; w Jeworowie: Władysław Lachowicz : w Jaśle: Józef Stein 
haus; w Komarnie: Al. Empeł Naxkf apt.; w Kołomyi: J. Sidorowicz, Ed, 
Stenzel apt.; w Leżajsku; Józef Hirschfeld; w Lutowiskach: Stanisław Jem- 
rzewski apt.; w Myślenicach: B. Schóngnt, M. Gntman; w Mielcu: Hirsch 
Bodn*r, w Krakowie: M. Jawornicki, w Nadwórnie:.W. Dziembowski apt. 
w Nowym Sączu: W. Filipek apt., R. Jaknbowski, Kosterkiewicz wdowa; 
w Przemyślu: Ed. Maszewski, J. Maszewski apt., M. Kozłowski, F. Gaidetsch- 
ka, w Przemyślanach: E. Baworowski apt., w Przeworsku: Feliks Świtalski, 
S. Kollerw wdowa, w Poprad: A. E Krompecher, w Rzeszowie: J. Schaiter 
i Spółka, w Samborze: Piotr Gailbofer, Karol Maresch, Aleksiewicz apt., 
w ¥Zywcn: Herzkop, Golecki, w Sędziszowie: Jan Mizewski, w Stanisławowie: 


Junt od A złr do 4 złr. i wyżej. 


Pozawierawezy stosunki handlowe z pierwazymi domami w Ro- 
sji, 'e'zę z sumienzeńcią za gatunsk i ob"oć Æ ERBATY 
wycbodzącej z mego handlr. 

Zamów lenia odwrotną poszty usku!eczniam, a dla 
dogodnvści P. T. Publiczności opłaczm cło na miejsen. 


Ekspedytor pocztowy | wtówny Skład Nasion i Roślin 


J. «© w. Prez D` 


KOLUT S: 


poleca całkiem świ żego zbioru 
Wuvsłoma Jnrzyn, ławiatów, Traw, Roślin paste- 
wmych Hovicayny krajowej. i erygiusinej Lu- 
c-rwy frnacuskiej, Nasiona Leśne, Krzewów ji t. p. 
Drzewa owocowe i dla ozdoby parków. Róże, Georginie 
jako też wszelkie Rosady, Jarzyn i Kwiatów. 1420, 5-? 
Za zdatność kielkowania wszystkich Nasion ręczymy. F 
Cenniki rozsełamy na żądanie franco, "48 à 


Najnowsze wydawnictwa i komisa ksaięg rni 


GUBRYNOWICZA i SCHMIDTA 


we ILwowie. 
Fedorowicz Władysław. Stutja polityczna”, historyczne ł filozoficzne złr. 2 0. 


«a 


z średnich urzędów pocztowych. < ję 
Adres: Z. ©. poste restante (byrów|ęg 
miasto. 169 2—3] 84 


PNIA AAI A N 


j Do wody sodowej 


aparai Ellnera, całkien nowy z 
brak lokalu jest przez radrkoję 
A. Ż do s rzedna 1610 4—4 
PE a AL A ad A dada 


EKONOM 


kawaler, 
tejretycznia i pra-tve nie wy 
kształcony, 20 lat praktyki, 
znany także w gorz lni:twie 


"RO 59 OY 29 OUI MAQUI A TOKAJ EAŁY E 


Kawa Cęslon w gradem ziarnie pół kilo 85 cnt. 


P'zy zamówieniach większych opuszczam stosowny rabat. 


WD TWSAG Na an aaea Ry 
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(Skład c. k. uprz. Rafinerji spirytusu ; : 
fabryki rumu, likierów i octa i5% 


Juliusza Mikolasza 


we Lwowie, przy alloy a: nr, 1 w podwóran, 
Najtańsze źródło do nabycia tych artykułów 
NORPRERRP RARE NARAZ NENESE EEEENEE EE 


„am PO A RA 


mendacją, poszukuje posa ły w Galicji zlbo 
w Podolu rosyjskiem od Wiałkanocy Ib? 
świętego Jana. 1669 3—5 

Bliższa wiadomość w biurze pana Wla |; 
dysława Jaworskiego, ulica Szpitalna 
Nr. 888. w Krakowie. 
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Sprawozdanie z Wystawy rolniczej i przemysłowej we Lwowie: 
— Zeszyt I. Rylski T Narzędzia i machiny rolnicza - LEJ 
— Zeszyt II Lange K. Ogrodnictwo 


CE 

prowincyj koronnych, o których od czesu do czasu dzienniki donoszą. 
mam Kto mi fałszerza mojej marki ochronnej w ten sposób przedstawi, że fe 
a 


R v Ntadysta s : b E F ; k i 3 a M 
+ DOSOO 4 A à r — Z teki wiejskiego szlachcica AB ANA „ Pa. Albiu Amirowicz apt, Ferd, Stecher v. Sebenitz apt., w Stryjn: J. Zgórski 
TEP ań X» aÑ Wilczyński W. Kłopoty starezo komendanta, opowiadania, 5 tomy p 5 ) Nnssenblatt i Spółka, w Taruopolu: Józef Jamró jewicz apt, A. orawetn 

; O A D 0 yi "R Pzd: Rad, 9 53 UA Nibsenblatt i Spólka, WT aruor olu "Józef Jamróg pt, A. M 

s ; 4 Słomiany wdowiec, obrazki współczesne : i n 240. Spadkobiery, w Tarnowie: eszczyński, Mildner i Spółka . I. A. Wio- 

hi ŚW; h 48 j 3 A. y i ki i 2:40 padkobi y I 1 FRL fski, 1 i Spółka, W. T. A. Wi 
ę RU X *% N — Z Pamię ników plotkarza, 2 tomy . i . a a 420. logórski, Uście biskupie : Moses Auerbach: w Wieliczce: F. Wałorek wdowa, 

a KJ U % RU < S KY Rożański ks, F. Izraelici, ich religi», obycznie i zwyczaje, 2 tomy „ 2—. Leon Schiller, w Zakliczynie: F. Maczyński, 
3 $>: U 2 : x 4° Bronikowski A. Powieści histor. Kazimierz Wielki i Esterka ‘Maini. „ 220. a= (prócz tego znajdują się składy wa wszystkich miastach i miasteczkach 
V | ż åy 


któsą rozsełam za pobraniem | fałsze ochronnej w ten spo: 
pocztowem kilo po zr 7i8. — Zeszyt III. Franke J. Nep. Przyrządy naukowe i instru G ta do sądowej odpowiedzialności pociągnąć, ten i w 


* 
> j 1 DY NY © mesta muzyczne À 4 À e e atn, 
Opak. każdej przesyłki 20 ct. NY z O oe S e` Felgel Dr. L iuei aain tlenku węgla, a w szez.gólności kr 
ż e gazem świetlnym ; : s e : "20. 
J. 8. PODLEWSKI R RF: A Pu SD Bielowski. Monumenta Poloniae Historica (Pomniki dziejowe j DA 
Lwów, ulica Sakramentek pod 1. 4. * go + y 4$ D Polski) MI . i ! ; : i = ; 
43 U Pe go W ciągu miesiąca maja i czerwca wyjdą z druku: 
+ ZJ = AS R + = Dr Antoni |. Gawędy historyczne. 2 tomy. 
P IL JE — Trzy opowiadaniu historyczne, I. Sh h te 
KON (o. | Dmm Biliński Dr. L. Ekonomia polityczna, wydanie drugie omy. 
( EIRE. nie lii a Rittner Dr. Prawo kościelne, tom II. ted ? 
aj $ iżninn: i A i Słowacki J. Dzieła według układu Dr. Małeckiego, 4 tomy. 
Dr. KIL. ISCH | Ważne przy zdliżającech się Świętach! | E.. Iy. Poozje, wydanie trzecie, 2 tomy. 
w Drezdnie (Neustadt). u Kaniecki K. Dwaj Krzemieńczanie, 2 tomy. 1699 1—2 W GIE 
Sajniócwe Gy. ak gdyż I i 
rzeszło 000 wypad- 5 3 : ac l 
Pou losy? aai Posiadając od dawna zaszczytnie znany = A CH Ę J A R A. IN AA. 


ob tity 


SKLAD WIN 


Austrjackiego, Węgierskiego I Szamrańskiego. 
jestem zniewolony, dla braku odpowledniej piwnicy urządzić 
częściową wyprzedaż mego wina i to po cenas:h bajecznie ta- 
nich, u nas dotąd niepraktykowanych. Mianowicie sprzedaję 
litrę dobrego wina Austrjackiego od 40 o 80 cnt., zaś We- 
gierskiego od 30 ent. do 2 złr. — Austriackie w na m je pocho- 
dzą z pierwszor/ędnych składów: od Stiita ; synów, Leihenfro- 
sta i Liebla z Retz. Za litrę Weidlingera liczę BO ent, za litr 
Klosterneuburyera, Nussbergera i Grivziugera po 60 cut, Ret- 
vera 40 cnt., Feslewskiego bialego Juh czerwo1ago 80 cent — 
Czerwone wiva Węyierskie jakoto: Karlowickie (od Abelesa 
z Pesztn) 70 cnt. zu litrę, zas „Menisz r wyskok“ (w bnte'kach 
szampanowych napełniany w r. 1863) po 2 zir. — Stołowe cz:r- 


A 
4 
zi 
wone wina węgierskie: Dudzińskia (Uf»er), Erlauskio i Se sy 
je 
h 
A 
w 
jaj 
te 
= 


AWAOCWIABIEI > 
Najjaśniejszy 


król Danii polecił panu Janowi 
Hotl fabrykantowi, przez swego adju- 
tauta powiedzieć, że wynoko ceni jego 
"ekairakt słodowy. — Z preyjemune- 
ścią woesyłem skutek s użutra- 
sio ekstraktu słtodotwego pana 
Moffa u mnie é u kilku csłon- 
ków e rodziny mujej. 


Od 20 letnich 
cierpień oddechowych 


uwoln'ony 
Przez używanie pierwszych i prawdziwych 
słodowyeh leczniczych preparatów Jana 
Hoffa awaluia się od cierpień piersio 
wych, ciężkich kaszlów, osłabienia oiała, 
ciorpioń. żołądkowych, zatkania katurów 


GRIWAULT et Cie, Aptekarzy w Paryżu, 
Jedan proszek rozpuszczony w w ecukrzonej i zażyty, dostałesznym jesi do 
ea oszenia r apem 


W Zakładzie ortopedycznym 


spec. lekarza Mra, 


Edwarda Madejskiego 


we Lwowie, ulica Kopernika 1. 13, 

przyjmuje się dzieci z prowincji od 7—14 lat zenkrzywieniem kości 
patierzowój, początkowym garbem, krzywą azyją, wyższą łopatką, z 
węzkiemni piersiami, krótszą nóżką i kontrakturą wszelkiego ros 
dzajn, do wylaczenia za pomocą gimnastyki leczniczej i przyrządów orto- 
pedycznych - biorąo takowe na znpełne ntrzymanie e wszelkiemi wygodami, 
przyczem pebierąć mogą także wazelkia nauki. 

Mieszkający na miejscu dochodzą dla leozenia do Zakłądn w prze- 
snaczonych godzinach. 

Bliżczych Bzozegółów ndziela właściciel i dyrektor Zakładu ustnie 
lub pisemnie pod wyżej podanym adresem. 557 9-0 


od! 3 
uśmierzenii. na jad najstin o bolu głowy I migreny I do wyl 
żoładka i biegun ERN sie w puđelikaoh AE aeei 

Dla unikn łszeratwa, żądać należy aby każdy proszek był opatrzony podpiseca 


nA lejnoty = 
dla męzczyzn i pań og 


Gwarantowane klejnoty s nowego złota, 
które koloru złeta nigdy nie tracę, a wswych 
fasonach są tak elapancki i modnie wyko- 


ksaderskie tylko po 40 cut. sa litrę,— Mam też na składzie do- 
skonałe stare wina Tokajskie, napełniane u mnie w butelkach 
szampańskich jeszcze w r. 1866 (za co ręczę sumieniem) a które 
to gatunki li tylko w największych składach i to za cenę po- 


Cena najniższa? 


Bonchislrch i r: miki. a Aj butelka tego O kosztuja u mnie = EOT TE OAM TYCZCE SAR sa 06 sz 7 1 
onchialnych i ogolnego oalabieĘnia. tylko 8 złr. — Także znaczny zapas Maśluczy słodkich i wy- z 5 ; M a. „ił name, Że ta słułą złotnikom za + pomimo to ceną jest tak nitka, ru ka- 
i n i y TOR trawnych, niemniej Zieleniaków wybornych z najpiękniejszym > eonczochy Z gummi na żyły kur: Zo0w ê Łdy musi zdnmieć się. Klejnoty te, ọ ile fason ‘eyo wymags, wyradzone są f 
NAJIOWS | skl H bl IAA aromatem, również po cenach najniższych. Wina Szampniskie, = z wełny 1 jedwabiu, w wielkim wyborze znajdują się u imitowanemi kamieniami, lab prawdziwemi djamsntami, koralarci itp. tak da- 
l| Cremė de Bouzy i Non parenil po 3 zir. za butelke, za którą ; h idil " óżnść je od dp a i 
z miestąca kwietnia 1878. cenę z pewnością uikt jeszcze tákcwych n e sprzedawał, Pole- Í J. N. Sehme er. Gummi-Fabrik: Wien. lece, że rzeczoznawca rozróżn'ć je od prawdziwych nia może, 
Dla cierpłącyci do zastosowania się | cam też Rum stary i Sliwowicę, zakup:one na komorze r. 1869, » Skład centralny VIIL, Stiltgasae Nr. 19. Broszka ont. 40. 60, 80, złe. 1. Medailoniki szt. zł. 1-80, 250, 350 
nieocenione j wartości. niemuiej bardzo stary Starke, Karpató vkę i Miód stary w bu- z Przy obstaiowanin są n+ rysuntu literami wskazane rozmiary „ najlep. wykon. złr. 150. 2, 450, Krzyżyki szt. ct. £0, zł. 120, 1:60. 
Do c. k. nadwornej fabryki preparatów tełkah (Taruopolski), które to gatunki sprzedaję również po otrzebne AR: Przy pobczosze voleniwej obwód od B, C, D, E, F.|4 Csłe garnitnry broszek | kólczyków po Na kcści wykonana, misternej roboty, 
ałodowych e. k.radcy i nadwornego liwe- cenach najprzys'ępniejszych i bez wątpienia tańszych niż kto- é 6, H. I, O, i dłngosć od D do K i 8 do D, przy peńczosze łydkowej ont. 80, złr. 1-20, 150. broszka i para kólczyk. ot, 50, 60 zł, 1. 
ranta prawie wszystkich monarchów Hu- kolwiek inny. - Mając na oku li tylko największą rozsprzedaż wszysikia obwody od A do I i odwoa G, O, i długość od D de K|} Kólczyki para cnt. 60, 80, x). 1. Garnit. broszka i kulczyki zł. 1, 1 50, 2. 
ropy pana JANA HOFFA, posiadacza utd: i Pupinio sze zado solnienie wielce Szun owuej „Publiczności jagi i A do D. 1115 9—18 „ najlepiej wykonane 15,2, 250. |Branzolety zł 1.50, 2, 250. 
tego krzyża zasługi z koroną, kawalera |; zarówno bO do ceny jak i co do towaru, proszę jedynie o jak : Z | Branzolety ezt. ct. GO, Zł. 1:20, 160. |Czarne klejnoty ze Jet. kau- 
kilku orderów niemieckich i t. p najliczniejszy udział 10 łaskawe przekonanie się o zupeluej praw- ed . AKORD wwa. ini IGR ZA OK. | oma aS ID PORAZ SIE „ pyszne wykonanie zł. 2, 2.39, 3,4.| exuku lub węgla: - 
` 4 dziw ości uiniejszogo doniesienia mego 1 mam niezłomne prze: ; E Najpięk. kolje szt. ot. 90, zł. 1 5', ?,8.| Broszka ot. 20, 30, 50, 8°. 
W Wiedniu, miasto, Graben, świadczenie, że każdy z Szanownych gości jak najzupełniej | ee I Henryka Nestle Najpięk. medaljeny szt ct.'0,8 , ł. 1.|Para kólczyków ct. 30, 50, S9, 
B z t 8 będzie zadowolony, - Lwów w Marcu 1879. . e "6, najlepiej wykonane zł. 2,2 t5, 8 [Garnitur broszka i kôlozyki ot. 40, 60, 
raunersirasse = PruBząć 0 łaskawe względy, kroślę się z głębokim szacunkiem m ka OŻ wna dla dzieci Pierścienie dla paaów i pań z najlepiej 80, zł. 1, 150. 

Ośmielam się panu moja dziękczynne Szymon R Adii», t Ie umitowanemi kamieniami ct. 4., 60i|Łańcuszek do zegarka ct. 30, 40, 60. 
uznanie za pańskie cndowne w świecie HOLE TS wielki honorowy dyplom. £O, naj'epiej wykoń. zł. 1, 1:5, 2.|Damskie kolje, bardzo modne zi. 1,159 
jeszcze nie bywałe środki lecznicze przesłać. restaurator pod „Złotem Fabłkiom* we Lwowie Rozli Najp gkn'ejsze łnńcuszki do zegarków Krzyżyki ct. 30, 40, 60. : 

W ASG Mzczawopym, i. lubianyra j pod liczbą 5 ulice Skarbkowska. 1522 5—? Złoty , OZIICZDO w 100 różn.ch fazonach szt., krótkie | Najładnieisre grzebienie da włosów Gi- 

Mr A ć h $ rze r © ct 50, 80, zł. 1. 1.49, misternie wy-| raf w 50 najpigkniejszych wzorach, 
z tofający EE E aA a : M E D A L js Ee 14 E. Świadectwa kuńvzene zł. 1-0, 25, 3, 3-50. | szu et, 40, 50, EO, zł, 1. 1:20, te sa 
zalecenie tego środka leczniczego. Mój Proszę Sie łaskawie przekonac l i i | ~ i Łańcuszki na szyję dla panów i pańj meg prawdz. szyldkretn zł. 2, 2 50. 3. 
przyjaciel Feibiss Bresler z Nadwórny a otrzymany p pierwszych A a TRG" REY KI Wiecznie pachniące klejnoty 
cierpi od 20 lat na piersi ciężki kaszel i i FR ; na różnych medycznych zł. 15 , dwa inne wzory zi. 4.03,12] zatrzymnią na zawsze p'zyjemną woń 
ame PRUE KIEJ DIA PORZEJCIEIE KIE wystawach ko A ści © gałonkach ot la, 15 DR |Qarnitar broszka i kólom 1, 120 150. 

ie m eoddechać i w skutek t , SiE: aij olje z bogat. wiesiorkami c. Pi: 
by? przymuszony w łóżku leżeć. Używa | Jl Obniżenie Procentow zn. omito CI Gi RE b ni Ss, Naramiennik ct. 80, 40, 50. £ g 
nie wieln środków leczniczych nie dopro- GALICYJSKI i i Marka fabryczna- | O paa c. 5,6, sł a 1,<0. eps | Paryż r. 1878 klejnoty w formie kwia- 
wadziło do niczego, i jnż powątpiewano A Nojzupałniejsza pożywienia dla asących i osłabionych dzieci. Cate garóitary guzików ot, 30, 40 w dla toslet wieczornych. Trzeba 
o jego życiu. Poradziłem mu użycia pań- © Ą ię 4. sikor a> 60, Bu, zł. 1, 15 PY | widzieć, ażeby uwierzyć, że to się da 
skiego ondornego środka, wrawiigj Zakład zastawniczy i kredytowy Canin ag łanach. Ao OKTURZA Bucik dewiesk do zogsrków (Jon Jon)| ga Porcalenie tak dalece odkopiować 
e a aie tej tedysi obni? PP ea. JE. JR JE RE LOW A IKK. et. 60, 60 i l: 1, 1°50. Pa aapa = natary, zatreymojąo naj- 

wał pańskia cudowne boubonki słodowe we Lwowie, ulica Teatralna w gmachu teatralnym . Główny skład na Galicję: © Kiejnaiy promieniste, wyko-| nawet łudząco przodstawić do najdro« 

i ta o A irn petnis, Najprzód Podaje do powszechnej wiadomości s NA owej. Pa R = kijka graf sdi De nano : p E cet y 4 = aposogae e REA 

z straszn| TABZG otem ci euio ä Ą $ g , 5 4 : z ` + d. 1AB8Z. u G : .+ 4BZA- o alowyc obne de nt, si e «jn i iedni 

pili we krótko zosta ea liic AW. żetaryfę procentów i kosztów objętą re rulaminom zatwierdzonym raskryp- nach W. Kordecki apt.; w Jarosławiu Bohuss apt. ; we Lwowie Jul. Nablik, B z i it EA EI 20, 1.50, 2 zł perfum i "przedatawionym  bądsis j 
todiby. ich oeer PAL Egpra Tam wysokiago c. k. Na -1estnictwa z dnia a Uzer *ca 18 7 do | 288v1 Z. Rucker i A. Sklepiński apt.; w Przemyślu J. Miszewsk: apt.; w Stani- Pióra kdl RAM 153 4, 250. kwiat. Garnit, brosz. i kólcz. zł. 3,3 5 
paraty wodowe, oprócz tego nader cenne obniża o 37/0 począwszy ud pożyczki z ss `» | wyżaj, na koszto »nosoj, sławowie Adolf Beil i Ferd. Stecher apt; w Tarnopolu Jamrogiewicz apt. ; Okr atar Kaar i kniez, zł 2, 350 3,4, 5 |Sepilka do włosów zł. 12), 150, me- f 
są, to poseła mój przyjaciel za pobraniem towary i papiery wartościowa. na Bukowinie : w Czerniowcach C. v. Alth i Golichowski aptek. ; w Rado- Naramiennit mozol. rob. 3 50, a 50, 5 50 daljony ot. 50, £0. i 

ocztowem 2 złr. 1 nprasza o przysłanie Poduje orəz d» wixdomości etr'm interesowanych szczególnie P. T wcach J. v. Roseignon apt.; w Suczawie M. Karczewski apt. Grzebień do włosów sł. 1'€0, 2.40, 3:57 | Klejnoty z opałowej macicy perłowej, | 
bonklinek siodowych pod adresem Feibis b kupoów i przemysłowców, że ad pożyczek wyżej złr. 310, na kosztowności Jedna doza DO ct. Klejnoty dyameutowe Strass (pierre de! wiecznie trwałe zawsze piękne. 

Bressler w Nadwórnie, Galicja. lub towary może za ossbną umową nastąpić dalsze obniżenie należy. do dostania we wszystkich aptekach prowinoji. Td) osadzone w śrebrze, który taki|Gar. brosz. i kółcz. zł. 1-50, 2, 250. 

Nakoniec wyrażam pann w imieniu tości, w stosunkn do wartości szacunkowej, objętości przedmiotu i ozasn - Przestroga sk : posiadają ogień, jak paawdriwe; imi-|Sprzączka do paska r?. 140, 180, 250. f 
słabago najżywszą podziękę, i polecam trwania połyczki Z powodu w najnowszym czasie zaszłego wypadku, w którym chciano tacją jest tego rodzaju, że znawca |Medaljony ot. 50, 80, zł. 1 o 


ze szkodę marki ochronnej pana F. Beriysk jako z mojej fabryki kn- 


pański cudowny środek leczniczy, cierpią- moża się pomylić, najmodniej fuson. |Graebienie do wlod wiz], 1:60, 2, 250. 


cej ludzkości. Zostaję z uszanowani | i na pioną taąkę dziecinną sprzedać, w którym to wypadku także natychmiasto- 7 t d 

ej ladekości Zostaje z uvarovi MA ZACLA pożyczk zastaw POZIE POŁ CERT aa oiana it 5. Prawdziwe klejnoty zgrana: | 

Nadwórna, 28. kwietnia 1878. a) K:sztowności, drogich kamieni 1 kruszców; nastąpiła, uwiadamiam szanowną publiczność, że pan Berlyak w Wiedmn Macko i kólczyki zł. 8, 10, 12 diet tua Broszka zł 2.3 4-na. s 

Do nabycia we Lwowie w apt. Jak b) Towa'ów ko'oaialny. h, bławatnych, wyrobów fabrycznych i p siada jedynie i wyłącznie prawo nabycia i sprzedaży mojej mąki pożywnej elktod r GR 5 44 w: kólczyków zł.2,8, 4 5 è ję: è 8 

Beisera i Zyg. Ruckera: Jana Mallera cu- wszelkich in :ych przedz iotów handlu i przemysłu tek nowych dla dzieci na Anstro-Węgry, i że z tego względu, tylko oupowiedzial- Pierkcień pojedy nezy zł 1 160. A zl. 4, 3, 8 110. Szpilki do $ | 
kierniz, tudzież w handlu W. Marszałkie- jako też używanych : ność przyjmuje za te fabrykaty, które są rejestrowane bogato osadzony zł. 2, 8, 4, | włosów zł. 257, 4, b. Bóanzolety zł. 


c) Papierów poblicznych wartościowych. 


Przyjmuje wkładki na książeczki oszczędności marką Ochroną 


Krzyżyki jako kolje zł. 150,260, 8'60 | 8, 10, 14. Pierścionki zł 1, 150, 2. 


Guziki do koszul szt. 50,0.30, s 1.20,1 50] Guziki do koszul azt. ct. CO, 60, zł. 
Pyszne są klejnoty ze ułunio”ej kośyi,| 1. Guziki do manszet para ri. 2, 8, 4. 


wiczą, w Krakowie u Jana Jobna, w 
Brodach K. Br. Witosławski, w Kimpos 
lun u” G. Kosińskiego i Turzańskiego 


jedynie z mojej 
fabryki we Vevey 


w Drohobyczu u L. Dobrzynieckiego 1 Ocząwuzy Od I złr. do ka*daj wysokości i oprocentowuje takowe o : L o a pomimo to cena co do ich wyko-|Szaurek prawdriwych krajanych korali 
Henryka Blumenfelda, w Jarosławiu u A' NZOZRYSZY og e Y mtz- Pi w wielkości korka zau e | mąkę dziecinna nania jest stosunkowo niska. ct, 10, "5. Łudząco imitowane perły, 
Bohussa i Józefa Rhoma, w Przemyślu u R> patrzone, gdyż jak Š j Ć 5 śl Broszka lub kalog. 1°80, 2:50, 8,3:50,450| tak jak prawdziwe, sznurek wedle 8 
M. Kozłowskiego | M Krnga, w Stryju u Zwrot wkładek do 100 złr. uiszcza się bes wypowiedzenia, wspomaiano, tenże na Atalla Fj utr zymuje Cały gar. broszka i kólczyki z. 4,5,6,8.| wielkości ct. 25, 46, (5. 
Daw. Nossenblntta i Com., w Tarnowie do 450 złr. z 10 dniowum owiedzeniem, , 5 Caty F n ieiki bór jakie dtia indzićj anaE ai moina s 
A wyp Wiz Wieiki wybor, J go g lej znale ı powiada 

eo a e a: vN oa * z 1555 11—? A o» 20kg Henri Nestle. zawsze modne i najnowsze przedmioty, 

RE sz A ` Siue a 3o» 5 3 ca Ts REPAR AOJE wszelkiego rodzaju, szczególaie klejnotów, pra- 
Mod Bey zę. nE a w Sami.) Od wkładek x 90 daiowom wypowiedzeniom 5 od sta. p i A | | wazimyon i imitowaaych preyjmajg i wyk nuja wig Ko jj | 
wowie u Wilhełma Waldek następcy A FE" REESE |= WEG. AŻ ; ? a 8 yes ki Cennik, obficie il :strowany, zawierający tysiące przedmiotów zbytkowych |] 
Gryzieckiego, w Drobobyczu u Jabłoń: Godziny urzędowe: TB dp r. y podało. kondezowanego mleka Szwajcar$ tego i do użytku domowego, otrzyma każdy na źąCanie franoo, 1638 6-0 l 
skiego i b api. md Dobrzynieokiego, o MAS RKA od 8. do po południu, z fabryki Adres > Das rosse Ma azn zum Lieblin z 
w Tarnopolu u apt. Jamrogiewicza, w wów, dnia 18. Stycznia l 2 ł i 
Tazmowis-u* We Móldnera: - © ' DYREKOJA Hekryka Nestlé w Vevey. 9 p g » g 


S$ En gros ət en detall. 
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ń 


Parasolki letnie 


od 7% cnt. de 15 zir. 


Hafty berlińskie 


Ramy rzeżbione na suknie, naręcz- j ską 
książek, Podwiązki i Ptaszki z włóczki|niki, postumenta na nóty, ra gazety,fnianą, skórzarą, pavierową, złotęjSznelki, Kordonki i złoto do haftn,|=rebrne, stalowe i kryształowe do 
ma k-nwie i aplik»cją ra suknie: do nakrycia lamp. na kowarty i do czytania książek i srebrną. Ceutki de wyszywania, raftu 


Gorsety paryskie 


od zir. 1-80 do 5 mir. 
1753 17—0 3 


f 


Apteka 


| ROSA PIEKNOSCI 


Od wielu lat zaszczytnie znany Środek upiększający płeć, |py, 
zupełnie mieszkodłiiwy. 
Cena flakonu 1 zir. 30 cnt. wal. austr. 


Pigułki reslinne przeczyszczające, cukrowane 
j aptekarza Z. Etukera. 
Wyłącznie z roślinnych składników sporządzone, przeciw zatwardzenin, 
hemoroidom, żółtaczce, nieżytom żołądkowym i t, p. 
Cena pudełka 15 cnt. 


Hafty na kanwie i aplikacie na su 
knie wykonane, w jak największym 


Sakiewki, Pularesy, 


Umbrelki przed lampy, Etażerki, 
Postumenta pod zegarki i do zdejmo- 


wyborze. Lambrequen, Poduszki, Pantofle. 


Znaczki dr 


wania obawia. friwolitowych. 


Antypedja, Ornaty, Stuły, Dywany, |Serwety., Pasy fo foteli i do strzelb, 
Dzwonkvciągi, Mapy, Kosze ścienne. 


| RCK | nn 
Kanwe izarg Panama nicianą, ża 


dodatki do robiemia kwiatów. 


DZIENNIK POLSKI. 


[poanta myśliwskie, Czapki, Szelki, 


Podstawki pod lampy, Koszyczki ns 
bilety. 


wżóczkę berlińską, Palę, Filozele, 


Pointlaces, Mignaridia z wzorka-l Liście, środki, papiery, farby, ma-4Mohair słóczkę na szalici, szpa-RQeratę nm-rykańską na 
mi i wszelkiemi przyrządami do robótjszynki do odbijania liści i wszelkiejzacik, szydełka, drnty i widełka dolżółtą woskcwą i gutaperkową ne 


robienia matek. 


Gorsety p 


Deszczachrony od złr. 1:30 do 10. 
Pauciorki Clair ae Line, złote, 


akie 


ary Poleca 
od złr. 1-3? do 5. 


znany z taniości i doborowego towaru —. 
MAGAZYN DAMSKI 


KAMILA STRZYŻOWSKIEGO 


we Lwowie przy ulicy Halickiej pod l, 4. 


meble, 


prześciersdłs, 


BS” Łaskarce zemómwienia zamiejscowe wykonują się jak najspieszniej i najakuratniej. Wa 


p 


pewniej. 


TTE ia i aa ta aa PETRY OCZ GATA) 


ebrnym Orłem Z. RUKERA 


Woda Anaterynowa do ust. 
wyrobu aptekarza Z. Rukera, 

y codziennam używaniu tej wody zapobiega sią bolowl zębów naj. |zapełnie 

Woda anaterynowa pozostawia nader przyjamną woń w u 
stach i wzmacnia dziąsła — Cena flakonn 40 cnt 

nłemiockie, frencarhie i krajowe 
w różnych zapachach. 
Flakon od £5 ent. wsl, austr. i wyżej. 


" das A 


ELF 6. KD 


PROSZEK DAMS K 


wyrobu aptekarza Z. Rukera, 


składników. Nadaje płci białość i gładkość. 


LGFOFO. 

A Lt ON 

Pewny środek od bolu zębów. Usuwą w jednej 
dotkliwszy ból nie psując bynajmniej zębów. 


skałki; 


we 


nieszkodliry (pod gwarancją) wolny od mineralnych 


Cena pudelka 40 cut. wal. austr. 


Cena flakonu 50 cent. wal. austr. 


"Lwowie poleca: |- 
Angielskie farby do włosów 


wyrobu E H. THIELLAY w Londynie, 
mianowicie Eau fontaine de Jouvence Golden naken 5 zir. 


|nadz;e włosom, nawet ciemnym, barwę złotawą (blonde doróe). 


Płyu zsbarwiający włcsy na hrnunsttne cały flakon 3 złr. 50 cnt. 
„n tzarno cały fiskn 5 „ KU 
5 $ pół fiakonu 3 zasad 


Wszystkie te płyny są zupelnie nieszkodliwe. 


E 


n 
n 


n 
n 


chwili naj- 
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Perdynandowi Cassina 


Dolgtorowi medycyny, c. k. lekarzowi po- 
wiatu Przemyskiego, obecnie 
protomedyka krajowezo we Lwowie. 


piekę ojcowską podczas 


podziękowani3. 


Ludwik Topolski, 
sekretarz i kasjer miasta Starej-Soli 


Wyszła dopiero z drnku 


p 22 15. kwietnia "1692 pzzesrta na ofrankowane zażądanie | cd, przy ulicy za rogatk Gródecką "£ 
KSIEGA DUCHÓW zpłatnie i franko Wyciąg ze e SE] a gaika 5 
109 wydania. BŚ  Seobies . . 
< wata Fapa my wóz - i DA GZORBĘEC a Promese „Dr. Airy a naturainego le- E. S C h Ö n & G e b h o r d t nd = 3 e La: i _Bogdanówkazia 2. 1. 8 a < 
tape sdi ów SA Stosaskach $ dk Losu p ż. premiewej węgier. czenia Seih plac ŚREM G aa E Ea E Poleca swój z 
„O że UNA" i Ogólna wygrana 100.000 zł. KAR OEEZ IA LE ra EEA MEE NEE ACE ROWACH S WIS ZWNWIK WEW M r 
zdal nyok. kli pofrafalkam przez m O Em z | | aame am a 0 a cr” £ © E 
lachy wyższe zebrał i uporządkował: + r. >ecnuDutn 1 n GM at wy. | p : 4 
pman ALLAN ORDER ||| moi © mj pig tray wysyikach na prowiivojoyadia 
onie 3 podłng 22. . WIĘ ZDZ saa ; 
sia franokakiego (8702468'eór. rolka) | mle ŁOT ia Fabryka W (IV KOLONSKIEJ $ E licza się miejscowy podatek z 
C-na egzemplarza 3 ztr. w. A. T e a Sl., Konsumc x in 3 
“ r, U 3 © zd 
RZECZYWISTOŚĆ | Maszyny do- szycia. PASTYLKI DO TRAWIENIA Johann Maria Farina š e pas a 
W. COROOHES’'A Za £0 dx 35 rtr. mo- wytworzone ze źródeł ze soli Vichy. Przy- gegenńber dem Jilischp"xiz in Cólm. * Szampany i Porter angielski, 6 


czionka Tow. k-óćl w Lvndynie. 
(O cudownych pzyc' ofizyczn:ch zjawi 
ek-ch), Tłum: eni polski*. 
Ćma 39 cnt. 
Nabyć można n nakłsder 


FRANCISZKA GŁODZIŃSKIEGO 


Lwów, plac Marjackl I. 7. 


1538 1—6 


Tra yyy 


~ a U ua 


Nr. 530 1634 3—3 


KONKURS. 


Na podstawie nchwał Tuwarzystwa 


galicyjskiej kasy oszczędności dnia 22 
marca 1879 powziętych, Dyrekcja ogłasza 
konkurs na dwie posady stałe: jedna 
Nesretarza połączona z roczną płacą 
1600 złr. i dodatkiem aktywalnym 360 złr . 


+ 
P : À 4 
druga Rewidenta z płacą roczną 1800 Ordynować będę codziennie: O ] DIE I mj f i A. T l J | 4 j A Przygotowane z liści drzewa rosnącego w Pert, leczy szybko | niech 
zr dodatkiem Mywdloyc! 300 Ar od godziny 9— 11 przed południem (ordynacja zwyczajna), 4 A K A : rzerzązzki DAJU rczywsze i zastarzałe, A ptaka rimant et Comp: dia laka” : 
3 — 4 po połndniu (ordynacja nadzwyczajna). HSS rzy, którzy mają amoraj zażywać balsam kopaiwy za pomocą we G 


Podania o te posady mają być wnie 
sione do Dyrekcji galicyjskiej kasy oszczę- 
dności do końca kwietnia r. be 


przyczem zauważa się, że na wypadek|| 


zastępcy 


li 


Maurycy Zebrowski 


tak jak w roku zeszłym. ordyno- 

Nie będąc w stanie odwdzięczyć się|WAĆ będzie „podczas bieżącego se 
w inuy sposób za wyleczenie zadawnionej, 
nader niebezpiecznej słabości oczu (Blepha 
rophtalmia dyphterica), mej czteroletniej 
córki, jak niemniej za najtroskliwszą o- 
długo trwałej 
choroby, składam uiniejszem -sardeczna 
161 2—4 


w Gleichenbergu 


ww WH ernmie. 


ml r -emia Linn 


wans, rą jełnsk prawia ciłkiem nowa. 


: nr. 2 Zakład leczniczy dla cho 


Doktor 


NA OPAO rea, S A 


hiu ye WCS. 


Oop 


orn, 
zonu kąpielowego 


(w Styrji), 
a w zimowych. miesiącach 


ste restante. 


rea 


Do wygrania! 


żns otrzy uać ba" z 
'jobrą maezynę avat- 
mu Slagera, Howego 
albo Greifera, z i 
emu, wero letni 
gaa ancjy we fa. 
bryce ma zyn 


jemnego smaku o niezawodnym 
8SO:E VICHY D 


nie są w stanie wlać się do Vichy. 


frascuskiej. 
Dostać można we Lwowie 


w Wiedniu, 
Hundsthurmerstr 117 


Ma:zyny te byly cożolwiek jnż uty- 


li a p Goldbanma. 


Ważne dlu chorych na oczy. 


Z dniem 1. marca b. r otworzył we Lwowie przy uliey Dominikańskiaj 
i ZI l, ych Ma OCZY, nrządzony na wzór | 
| paryskich tego rodzajn instytutów (Ambułlatoir des malad.es des yenx). 


Chorzy zgłaszający się na zwyczajną ordynację otrzymają bezpłatnie radę 


lekarstwo. 
Dłagoletni pobyt mój na Wschodzie, 


2 4, dry -ig 429 


od których otrzymałem listy, odpowiadam 
dziś pod wskazaną mi adresą. Do tych, 
którzy nie otrzymają odpowiedzi, będzie 
znakiem, że ich listy mnie nie doszły i 
1671 2 6|dla tego proszę o powtórzenie listu. Nio- 
rekomendując do dnia 15. b. m. 
adresą: A. A. Gonzaga, Lwów po-|* 
1689 2—2 


Richtera e. k. nadw. księgar- ; 
nia nakładowa w Lipsku 


Dla uniknienia fulszerstwa żądać należy,| £ 
aby na wszystkich produktach znajdowały| 3 
A. SEIDLERA |się znaki: Mostreli skorbo wej; 
1456 2—22 
w. aptece 
p. Piotra Mikolascha, E. Mendrechowi:za 4 


nactręczył mi sposobność badania a 


pod|:x 


skutknł ; 
przeciw kwasom i upośledzonemu trawienia 
>RĄCPTEER. |3 
'Paczka wystarcza ns kąpiel dla orob, której 


>| 


| 


WEŃ ODEON 2 a 


POOCOCSOOOOOW 


Meble wiedeńskie i tutejsze 


1652 2—8 


Gi 


Gi 


od najwyśmienitszych do najtańszych, oraz 


wielki wybór materyj na meble, 


Luster, P: jąków, dyw znów, chodników, 
KARNISZÓW do okien i KUTASÓW do firanek, 
Mebli żelaznych i z drzewna giętego. 


poleca po cenach stałych i niskich, handel mebli 


udekorowana dyplomami 1 medalami zasługi po rozmaitych wystawach 
świńtowych uznaną została za jedyną i najlepszą 
BĘ. podaje do powszechnej wiadomości iż -%4 
główny swój skład dla Galicji 
umieściła w bandlu 
p. ALFREDA DZIKOWSKIEGO we Lwowie, 
1009 6—12 ulica Karoła Imdwika liczba 1. 
Cewy: od ct. 50, zir. 1, 160, 320, do 6 za X butelkę. 
N. B. Tylko ta z mojej fabryki pochodzi, która prócz powyższej firmy 
nię ma żadnego nnmeru ani też znaku na etykiecie 


WAEI Nz Z O NE 
POOOOOOO 


FABRYKA GIPSU 


Aae 


w Nzezereu (stacja kale: Albrechta) 


zawiadamia, że ms na składzie trzy gotunki gipsu, a mianowicie: 
Nr. I gips palony, biały i miałki do wyrabiania figur. 


NE Wina we 


EEEIEE RAE A EAT 


ż 


W 


Ło 


SKLADY 


DECA E E NG 


| MIEJSCE KĄPIELOWE CLRICHENAERG 


w Siysji, stacja Feldbach węgierskiej kolei zachodniej. 

Olrrarcie sezonu: 4. maja. 1662-10 
Pomleszkania | wody mineralne zamawiają się w Dyrekcji w Glelchenbergu, 

TAA ar o rPI AŻ a) 


“ - Lm 


A TATAE D 


7 WOTOWY ÓWTCTYTYET LOL IVEY EEFYTEYT YIr rrY 


SZPRYCOWANIE 


Z ROŚLINY MATICO z 
P. GREWAULT et Cie, Aptekarzy w Paryżu, 
8, ulica Vivienne, 


k 
tosci, przygotowuje pik: Matico i balsomu kopaiwy. 
tki te, nietylko że za kutkuja w jak najkrótszym czastę, als na 
szał pi tie uprawa wani Balsamu kom ; 


Każdy flakonii. opatrzony jest podpisem Grimault et Comp. 


i x essencji 


Dla unikniena nernych fałszerstw i nasńladownictwa żądać stempel M 
PNI francazki kOlOTR niebieskiego. stósownie do prawa z 26 Listopada 
ho ej yte m) fabryczna i podpis GRIMAULT et COMP. zńajdowały się na je- 4 
le. 4 


Dostać można w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTRYI. 


| źródła grasujących tam najrozmaitszych słaboświ oczu, a nabyte tamże doświad -; 
czenia w tym kierunku, pomnożyłem i zażytkowałem praktycznie przez dalsej 

studja na klinikach ocznych we Wiedniu, Berlinie, Zurychu, Monachium, głó= {16 
wnie zaś w szpitalach ocznych paryskich, i mam to przekonanie, że nżywany 
obecnie przezamnie sposób traktowania słabości ocznych na zasadach paryskiej 


udzielenia takowych urzędnikom należą 
cym już do etatu galicyjskiej kasy oszczę- 
dności, hędą obsadzone także posady przez 
ta udzielenie opróżnione, tndzież że wstę- |: 
pojący dopiero urzędnicy do etatu gali- 


Nr. II. gips murarski, 
Nr. III. gips nawozowy. 


, Ceny gipsu względnie w stosunku do odległości od stacji kolejo- 
wej w S.czercu 


€yjskiej kasy o'zczędności otrzymają posadę 


w pierwszym roku prowizoryczną, a od-|: 
powiedziawszy oczekiwaniom  i*yrekcji „|; 


będzie takowa zmienioną na staią. 


Z Dyretcji gal Kasy oszczędności, 


We Lwowie d, 7. kwietnia 1879, 


Przodów do koszul 


męzkich 
poleca 


Karol Gtruchoel 


handel płócien wa Lwowie. Rynek 36. 

Szyrilugowe giadkie 30, 40 i 50 ct. 
w różne zakładki podłużue, poprze- 
czny 30, 40, 60 i 80 et. 

Webowe gładkie 60 do 90 ct., w za- 
kładki 60, 80 ct., złr. 1 i 150, haf- 
towane najcieńsze złr. 1:60, 2, 2:50, 
3 do 4. 

Keszule szy rtingowe z przyszy- 
temi kołnierzami lnb bez złe, 1 40, 
1:80, 2:20 do3, z haftowanymi przo» 
dami złr. 350 do 450. 

Boezule Oksfortowe kolorowe 
z przyszytemi kołnierzami, lub osgo- 
hnem: 2ma kołnierzami złr. 1-60, 
2:50 i 3 


Kołnierze poczwórne tnzin złr. 3. WF- Płótsa i stołowej bielizny z fabryk Langera ; l , T ACRA Wszystkie 6-procentowe Asygnaty kaso= 

MAankiety > zł.3i6 ME” Perkali białych na koszule, prześcieradła, wypróbowanej dobroci przez zarządy kolejowe i pierwszorzędne firmy ka- UE: "w F 

Półkoszulik! ze stojącemi IO wy- poszewki i t. p. z fabryk braci Etrich. , po cenach śnierskie. Flas.ką 60 cnt. We; znajdujące Się Jeszcze w obiegu r) będą oprocento- 
"rx Jk kołnierzami sztuka 50 | „di zd ae - bawełnianych ola zakładów + fabrycznych mOzruncj ann a MAZ SUC wane począwszy od 20. kwietnia 1878 r. 

za. Przyjmuja bieliznę do szycia, do wé Kołder, Pledów i Sukna z fabryki a | widkowiwi tylko po 57/,'/, z 90 dniowem wypowiedzeniem. 

- haftu, do znaczenia atramentem, Sławuckiej Perski prawdziwy proszek pe 


Atrament flaszeczka 70 ct. f 
Gamy do atramentu 30 ct, w naj- 
lepszym gatunku, jakie ja do zna- 
ognia używam można w moim han- 


dlu nabyć, «sr Z, Próbki i cenniki na żądanie franco. chomik i magister farmacji Lwów ulica Kopernika I. 2. (Przedruk nie będzie opłacony.) 
aro rucnol. r ; > A j 
: mm l DOOQOQOCOGCIEIOLCO-OOCCOUE TB 20 PORN TOCZY R ORE E 


ODQUODOGOUDOCUGOCO 


szkoły, odpowiada najnowszym i najracjonalniejszym prawidłom wiedzy lekar- 
skiej w tym zawodzie, 
Usilnem zaś staraniem mojem będzie, zanfaniei łaskawe względy jakiemi 
mnie szanowna P. T. Publiczność zaszczycić zechce, snmiennem 1 troskliwem 
zajęciem się około chorych, w jak najkrótszym czasie usprawiedliwić i na* 
takowe stale zasłnżyć. 


Wr. L Rosevzweig. 


em. prymarjusz i okulista. 


DGUOGOLOCOGICIOOGLULOOOOGCOO | 


= Hegtun Henryka SthWATZA w Krakow 


otrzymał na wiosnę i lato 


wielki wybór mowości na suknie damskie w wełnie, kre- 
tonach i materjałach fantazyjnych również: 


Modele Paryzkie i Berlińskie. konfekcji damskiej t. j. 


kostiumów i okryć, po cenach umiarkowanych. 


Magazyn przyjmaje zamówienia na wszelką konfekcję damską 
według modeli lub żurnali. 


Oprócz rozlicznych artykułów bławatnych i w zakres ten wcho- 
dzących towarów, poleca magnzyn także swe Skła- 
dy komisowe z 


w końcn swoją 1667 2—4 
Ajeneję Farbiarni Berlińskiej Spindlera. 


Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Władysław Zawadzki, 


1601 10—0 | 


fi 
ar 


ODODQOOD 


0000000 


$ fne zgłoszenia zamówień ra gips n4«wozowy. 


OBOCCOCOOOOOCCOCGZO 


P. T. właścicieli dóbr ziemskich i dzierżawców upraszam o wcze- 
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Zastępca fabryki we Lwowie, Sacher Lufi, uim Rze 
źnicka l, 14, kamienica Sılberateina. 1634 4-6 


Odszczegótniona medalem zasługi 
na wystawie krajowej 1877 roku, 


(wino mleczne) 


Uznany przez wszystkia kliniki medyczne i pierwszorzędne powagi 
lekarskie, za jedyny środek radykalnie leczący: suchoty, kaszle, 
chrypki i wszelkiego rodzeju nieżyty i jako środek odżywczy z niczem 
nieporównany. Flaszka 60 cut. Kurek do picia Kumysu 80 ct. Opakowa- 
nie sześciu flaszek 50 cnt. 


Kumys Żżelazawy 


(wino mleczne żelazawe). 
Szczęśliwe zastósowanie żelaza w Kumysie oddaje znakomite usługi 
w cierpieniach pochodzących z niedokrewności t. j. w blednicy, hypochondrji, 
macjennicy, nerwobolach, w upośledzonem trawienin it. p. Flaszka 70 cot. 


WW «p all za KAN R J o ww” za 
przywraca twarzy białość i delikatność, nsuwa żółknienie skóry i ostudy. 
Flaszka 1 złr. 50 cnt. 


Niezawcdny płyn przeciw molom 


na owady flaszka 30 cent. — 1 kilogram 8 złr. 
Poleca Szanownej Publiczności / 


JAN IHNATO W ICZ, 
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C. k. uprz. gal. akcyjuy 


BANK HIPOTECZNY 


WELWOWI1E 


wydaje 


Nsygnaty kasowe 


4&'/, proc. płatne w 3O dni po wypowiedzeniu. 
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Lwów 193. stycznia 1838. 


Z drukarni „Dziennika Polskiego.,, 


